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oukcesy gospodarcze 
Albanii w r. 1951 


TIRANA. — W Tiranie opublikowano 
komunikat Urzędu Statystycznego przy 
Komisji Planowania Albańskiej Republi- 
ki Ludowej o wynikach wykonania pla- 
nu rozwoju gospodarki narodowej kra- 
ju na rok 1951. 

Roczny płan produkcji przemysłowej 
wykonany został w 105,9 proc. W porów 
naniu z rokiem 1950 produkcja przemy- 
słu albańskiego wzrosła 6 47,1 proo. 
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Szpiedzy 


Na zdjęciu — górale z Poronina — człon- 

kowie Spółdzielni Gminnej: Jan Czernik, 

Stanisław Bunida, Franciszek Ustupski i 

Franciszek Galica dyskutu%ę nad pro- 
jektem Konstytucji. 


243 powiaty 
korzystają uż z ulg 


WARSZAWA. — W ostatnich dulach 4 
Qa! "a powiaty przekroczyły granicę 90 
pro =¢ rocznego planu skupu zboża i zo 
stał, zwolnione od obowiązku miarek 1 


-odsypów. sa to powiaty: Aleksandrów, 
Mogilno, Żnin i Chełmno w woj. bya- 
goskim. 


Ogólna liczba powiatów 
od miarek į 
243. 


zwolnionych 
odsypów wynosi obecnie 


[Co wykozują zebrania dyskusyjne 


Duma z osiągni 


ać 


i troska o dalsze wzmocnienie wysiłków 
nad realizacją zadań produkcyjnych 


WARSZAWA. — W ogólnonarodowej dyskusji nad projektem Kon- 
stytucji Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej biorą udział tysiące ludzi ze 


wszystkich warstw społeczeństwa. 


Z wypowiedzi robotników, chłopów, 


nauczycieli, inżynierów  — 


wszystkich tych, których sercu bliska jest sprawa projektu Konstytucji 
— przebija radość i duma z odniesionych sukcesów, a zarazem troska o 
dalsze wzmożenie wysiłków nad realizacją zadań planu 6-letniego, pla- 
nu budownictwa lepszego, jasnego jutra narodu. 


Na zebraniu załogi Wytwórni 
Sprzętów Metalowych w Szczeci- 
nie, jeden spośród wielu dyskutan 
tów, stolarz Mieczysław.. Kozyra, 
powiedział: 

„Pochodzę ze wst Czerwona Gó- 
ra, w woj. kieleckim, którą znana 
jest ze swojej rewolucyjności. Już 
w 1918 roku, gdy policja areszto- 
wała 7 naszych chłopów, cała wieś 
zmusiła policję do ich zwolnienia. 

Nasza wieś znana jest również z 
udziału w strajku chłopskim w 
1937 roku. 

Całe życie chłopa, to była wów- 
czas jedna nieustanna troska o zie 
mię, o kawałek chleba, nie mówiąc 
już o omaście. 

ATW YN H A R E UDA RPO be t n t a E a D DA e 


USA na Śląsku 


' "odpowiadają przed sądem w. Katowicach 
Dostarczali informacji szpiegowskich 


BM Przygotowywali 


KATOWICE. — Dnia 11 bm. przed 
Wojskowym Sądem Rejonowym w 
Katowicach rozpoczął się proces 
szpiegów amerykańskich — Wiktora 
Marszałka, Franciszka Bartosza, Te- 
odora Wyrwasa i Franciszka Szczur- 
ka, którzy prowadzili na terenie ślą- 
skich hut, kopalń i innych zakładów 
przemysłowych robotę szpiegowsko- 
dywersyjną, kierowaną i opłacaną 
przez ośrodek wywiadu amerykań- 
skiego w Berlinie zachodnim. 


KP Włoch 


przeciwstawia się 


zgubnej poliłyce rządu 


RZYM. — Na posiedzeniu w daiu 
6 bm. kierownictwo Komunistycz= 
nej Partii Włoch uchwaliło rezolu- 
cję, w której stwierdza, iż rząd 
włoski, przez swój udział w agre- 
sywnym bloku atlantyckim, jest 
głównym sprawcą katastrofalnej 
sytuacji gospodarczej Włoch. 


KP Włoch żąda, aby został opra- 
cowany plan rozwoju sił wytwór- 
czych i rynku wewnętrznego, w 
celu zapobieżenia klęsce bezrobocia. 

Na posiedzeniu kierownictwo 
partii omówiło sprawę kampanii 
wyborczej do samorządów w połud- 
niowej części kraju. 


W roku ubiegłym wie- 
le zespołów i gospo- 
darstw PGR uzyskało po 
ważne osiagnięcia w ho- 
dowli bydła i owiec. 


rodowej Marszsłek Polski 
K. Rokossowski w towa- 
rzystwie gen. broni Po- 
pławskiego, W czasie uro 
czystości odhyła się pod 


akty sabotażu- 


Oskarżeni zostali zatrzymani w 
okresie od 29 grudnia 1951 r. do 5 
stycznia 1952 r. 


Oskarżony Wiktor Marszałek, b. 
żołnierz hitlerowskiej Luftwaffe po 
wyzwoleniu kraju był czynnym 
członkiem podziemnej organizacji 
WIN. W 1950 r. Marszałek był ka- 
rany za kradzież. 

Oskarżony przyznał się do winy i 
zeznał, że do roboty szpiegowskiej 
na rzecz wywiadu amerykańskiego 
został wciągnięty w połowie. 1951 r. 
przez przebywającego w tym czasie 
w Polsce rezydenta wywiadu* ame- 
rykańskiego za pośrednictwem swe- 
go brata Romualda — kuriera za- 
granicznego wywiadu USA. 

Realizując instrukcję wywiadu 
amerykańskiego Marszałek zorgani- 
zował na terenie Śląska sieć wywia- 
dowczą oraz przygotowywał zakro- 
joną na szeroką skalę akcję sabota- 
żowo-dywersyjną w śląskich zakła- 
dach przemysłowych. y 

Łączność z dyspozycyjnym ośrod- 
kiem wywiadu amerykańskiego. w 
Berlinie zachodnim Marszaiek utrzy 
mywał przy pomocy zaszyfrowanej 
korespondencji oraz za  pośredni- 
ctwem kuriera, który  przywoził 
oskarżonemu instrukcje szpiegow- 
skie, pieniądze, specjalne precyzyjne 
aparaty fotograficzne, mikrofilmy 
itd. — przeznaczone na prowądzenie 
roboty szpiegowskiej. Projektowano 
również uruchomienie na terenie 
Sląska tajnej radiostacji. 


świeżych artykułów, spo- 
żywczych dla świata pra- 
cy Opolszczyzny i innych 
województw. M 

. + o 

W Polsce Ludowej] szkol 
nictwo podstawowe ota- 
czane jest troskliwą opie 
ka. W 1955 r. na 80 dzieci 
wiejskich w wieku szkoł 
nvm przypadać będzie 1 
` szkoła 1T-klasowa. R 

Przed wojną przypada-* 


Pianując na przyszłość Krokwią defilada 'zawod- ła przeciętnie aż ną 17 
dalszy rozwój hodowli, ników 1 zawodniczek gromad. : ) 
PGR-y budują coraz wię- CWKS. * * + 
cej obór, owczarni i in- $s è o s 
nych budynków inwenta- Inż. Uliasz, pracownik 
rzowych, W Opolu odbyło się uro Instytutu Technologii 

> * ę czyste uruchomienie jed- Krzemianów w Warsza- 
nej z budowli socjalizmu, wie, zastosował do pro- 

Na_ uroczystość otwar- poteżnej chłodni składo- dukcji szkła tzw. tufy 
cia Zimowej Spartakiady wej. wulkaniczne, co pozwoli 


WP w Zakopanem przy- 
był minister Obrony Na- 


Nowa chłodnia zapewni 
nieprzerwaną 


ra zmniejszenie zużycia 


dostawę sody o 60 proc. 


‘rząd Republiki 


Amerykańskie instrukcje szpie- 
gowskie nakazywały rozpracowywa- 
nie szczególnie tych obiektów prze- 


'mysłowych, które mają związek z 
/ 


obronnością kraju. 

W celu zbierania informacji szpie- 
gowskich, osk. Marszałek werbował 
agentów na terenie niektórych za- 
kładów przemysłowych. f 

PROK.: Dla jakich celów miały 
służyć wywiadowi amerykańskiemu 
przekazywane przez oskarżonych 
materiały? ś 


(Dalszy ciąg na str. 2) 


Nota CSR 


do rządu 
St. Zjednoczonych 


PRAGA. — Ministerstwo spraw 
zagranicznych Republiki Czechosło- 
wackiej wystosowało do ambasady 
Stanów Zjednoczonych w Pradze 
motę, w której stwierdza m. in.: 

7 grudnia 1951 roku rząd czecho- 
słowacki zaprotestował przeciwko 
uchwaleniu 10 października ub. ro- 
ku przez kongres amerykański us- 
tawy o tzw. „wzajemnym zapewnie- 
niu bezpieczeństwa”. 

W odpowiedzi rząd Stanów Zje- 
dnoczonych nie mogąc zaprzeczyć 
zarzutom stawianym w nocie CSR, 
dopuścił się szeregu oszczerstw i 
zniewag. Jest to niedopuszczalne w 
stosunkach dyplomatycznych  mię- 
dzy suwerennymi państwami. 

W toku licznych procesów prze- 
ciwko szpiegóm, jakie SA się 
w- Czechosłowacji, wyszło jaw, 
że byli oni opłacani przez rząd 
USA. Jest. to jeszcze jeden dowód, 


że terror i dywersja stały się le- 
Salnymi metodami politycznymi 
USA, eo znalazło swój jaskrawy 


„wyraz w ustawie z 10 października 
1951 r, 


Ponieważ uchwalenie ustawy z 
10 października 1951 r. — stwier- 
dza w zakończeniu nota — stanowi 
bezpośrednią ingerencję w we- 
wnętrzne sprawy Republiki Cze- 
chosłowackiej i ponieważ ustawa ta 
zagraża pokojowi światowemu, 
Czechosłowackiej 
domaga się stanowczo jej anulowa- 
nia. 


Dzisiaj w Czerwonej Górze nie 
ma głodu. Większość chłopów zna 
lazła pracę w wielkiej fabryce w 
Ostrowcu. Bez uprzemysłowienia 
kraju byłaby dalej nędza w naszej 
wsi. Mądrą politykę prowadzi na- 
sza władza ludowa, rozbudowując 
w Polsce wielki przemysł. Dzięki 
temu z miast idą na wieś traktory, 
nawozy. Nowa Konstytucja pięknie 
powiedziała o nowym życiu wsi w 
artykule 9 i jako dawny chłop, a dzi 
siaj robotnik, wdzięczny jestem z 
całego serca za naszą teraźniejszość 
i jeszcze piękniejszą przyszłość". 


Głos księży: 


PROJEKT KONSTYTUCJI 
TO WYRAZ POSTĘPOWYCH 
- TRADYCJI 
KOŁŁĄTAJA I STASZICA 


GDAŃSK — W Gdańsku odbyło 
się posiedzenie prezydium okręgo- 
wej komisji księży przy Związku 
Bojowników o Wolność i Demokra 
cję, poświęcone omówieniu projek- 
tu Konstytucji Polskiej Rzeczypos- 
politej Ludowej. 


Na posiedzeniu jednomyślnie u- 
chwalono rezolucję, w której czy- 
tamy m. in.: 


„Projekt Konstytucji Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej jest wy- 
razem najbardziej postępowych tra 
dycji narodu polskiego, którą doku 
mentowały w swej pracy i w walce 
wielkie postacie, jakimi są księża: 
Hugo Kołłątaj, Stanisław Staszic, 
Ściegienny i Brzózka, którzy w cie 
mmnych mrokach okresu Polski szla 
checkiej widzieli już rozwój Pol- 
ski, postęp i pokój w uwolnieniu 
chłopstwa i mas pracujących z nie 
woli feudalnej. 


Konstytucja Polskiej Rzeczypospo. 


litej Ludowej zapewnia nam wol- 
ność sumienia, gwarantuje swobo- 
dę wykonywania praktyk i obrzę- 
dów religijnych". 


Trzeźwy sądl 


kongresmana 


MOSKWA. «= ispondencji s 


Waszyngto > Prawda" 

omawia 6 złożone nię- 

dawno w, tów przez 

członka ublikanina H 

Buffeta, 

W oświ t pod- 
kreślił z 5 ilitary= 


dnoczone zb stę rzekomo po to, 
żeby zapob wojnie E H tę 
wygrać, jeśk ona wybuchnie. Nie- 
stety jednak przykłady Niemiec, 
Japonii i Wi świadczą o czymś 
wręcz . Kolosalne zbro- 


jenia w pokoju doprowadzi 
ły do gospodarczego wyczerpania 
tych krajó o ich klęski w cza- 


sie wojny"... 
Następnie H. Buffet przypomina 
ostrzeżenie J. Stalina wobec agre- 
sorów na XVII zjeździe WKP(b), 
26 stycznia 1934 roku. Stalin stwier 


dził wówczas m. in., że nowa woj 
na przeciwko Związkowi Radziec- 
kiemu zakończy się całkowitą klęs 
ką agresorów, doprowadzi do rewo 
lucji w szeregu krajów Europy i 
Azji oraz do obalenia burżuazyjno- 
obszarniczych rządów tych krajów. 
„Czyż będziemy nadal tak tępi — 
zapytuje Buffet. — i nie zrozumie 
my tego, co Stalin nam wyjaśnił?" 


Z dalszych wywodów Buffeta wy 


nika, że nie jest on bynajmniej 
przeciwny ścigowi zbrojeń, lecz 
uważa, że f je ykańskie plany 
wojenne, h celem jest próba 
ustanowienia militarnego panowa- 


nia Stanów Zjednoczonych nad ca 
|łym światem, są zbyt niebezpiecz- 


Ine i muszą być  zrewidowane”. 
Przyznaje on jednak, że „..rozmia 
ry obecnego w gu ń dema 


erialistów amerykańskich 
jako podżegaczy wojennych" i w za 
kończeniu oświadcza, iż „obecna 
polityka wojenna, jeśli będzie 
trwała nadal, doprowadzi Stany Zje 
dnoczone niechybnie i w krótkim 
czasie do katastrofy gospodarczej", 
mz o PO ZAKI 


maja - otwarcie 
Kanału 


Wołga — Don 


MOSKWA. — Agencja 
TASS podaje, że prace na 
terenie budowy Kanału 
Wołga-Don wkroczyły w o- 
statnią fazę. 

Zatapianie strefy przysz- 
łego Morza Cimliańskiego 
postępuje szybko naprzód. 
Co kilka dni na „Wołgodon- 
stroju“ uruchamiane są no- 
we urządzenia hydrotech- 
niczne. 

Budowniczowie wołżań- 
sko-dońskiego szlaku wod- 
nego postanowili zakończyć 
wszystkie prace przedtermi 
nowo — do dnia 1 maja br. 


„Faszyzm nie przejdzie!" 


Lud Francji 


patriotów walczących o 


PARYŻ — Odpowiadając na ha- 
sło rzucone przez robotników za- 
kładów Renault, , lud pracujący 
Paryża i całej Francji oraz wszyst 
kie organizacje demokratyczne, u- 
chwajiły dalsze rezolucje, zapowia- 
dając udział we wtorkowym 24-go- 
dzinnym strajku dla uczczenia pa- 
miętnych dni lutowych 1934 r. 
(Przed 18 laty udaremniony został 
pucz faszystowski). 

Wbrew stanowisku władz cen- 
tralnych SFIO, FO, chrześcijań- 
skich związków zawodowych, szere- 
gowi członkowie tych organizacji 
jednoczą się z republikanami, ze 
swymi towarzyszami z Partii Ko- 
munistycznej i z CGT, zapowiada- 
jąc masowy udział w strajku. 

Manifestacje republikańskie pod 
hasłem poparcia wtorkowego straj- 
ku odbyły się też w licznych mia- 
stach prowincjonalnych. W Orlea- 
nie, gdy policja usiłowała wydrzeć 
manifestantom transparenty, _ od- 


czci pamięć 


swobody demokratyczne 


i prawa dla robotników 


| powiedzieli oni okrzykami:  „Fa- 
szyzm nie przejdzie". 
APEL KP FRANCJI 

Francuska Partia Komunistyczna 
ogłosiła apel, w którym wita z ra- 
dolci, potężne przygotowania ludu 
pracujacego do strajku dla uczcze= 
nia manifestacji  antyfaszystowu 
skich z 1934 r. 

Odezwa pracowników wielkich 
fabryk, głosi apel, odezwy związ= 
ków zawodowych okręgu paryskie- 
go i wielkie? CGT, świadczą, że 
klasa robotnicza postanowiła nie 
tolerować żadnych zamachów na 
swobody demokratyczne. 

Proletariusze wiedzą, iż pragnie 
się stłumić swobodę walki o polep= 
szenie bytu, walki przeciwko poli- 
tyce wojny, że pragnie się zdławić 
walkę o pokój. 

Komuniści uczynią wszystko, aby 
zapewnić jak największy sukces 


manifestacji w dniu 12 lutego, 


STR. 2.- 

` Z dziejów PPR. (8) 

Partia wyjaśnia 
i demaskuje 
„„.Zdarza się w poszczegól- 


nych wypadkach, że zamożny 
przyjaciel spojrzy na człowieka 


nieco z góry i powie: „Mogę cii 


pomóc, mam z czego, ale musisz 
sobie najpierw zasłużyć na mo- 
je względy. Na razie powiem ci 


otwarcie, że w ogóle nie podoba) 


mi się ustawienie mebli w twoim 


mieszkaniu, nie podoba mi się 


„EXPRESS ILUSTROWANY" 


Żeby życie młodzieży było radosne! 


W trosce o mło 


(Z obrad plenum Komitetu Łódzkiego PZPR) 


W ubiegłą niedzielę obradowało plenum Komitetu Łódzkiego 
PZPR. Tematem obrad była praca organizacji partyjnych z mło- 


dzieżą, W naradach wzięli udział — sekretarz KC PZPR Zenon 
Nowak, kierownik wydziału organizacyjnego KC PZPR Władysław 


dysław Matwin. 
I sekretarz KŁ PZPR Paweł Wo- 


twój sposób bycia, otoczenie, wjjas w referacie omówił ogromne o~- 


jakim się obracasz, twoje stare 
czy nowe koligacje 4 inne rze- 
czy. Mógłbym ci pomóc, ale pod 
warunkiem.." W Moskwie nić 


stawiano nam żadnych warunków | 
trunki młodzieży w Polsce sanacyj- 


w zamian za ofiarowaną Pomoc. I 
to właśnie, sposób potraktowa- 
nia przedstawicieli Polski, jest 
dla nas sprawą najbardziej cen- 

W ten sposób Prezydent Bierut 
scharakteryzował na konferencji 
prasowej w dniu 28 maja 1946 roku 
okoliczności, w których doszło do 
zawarcia umowy gospodarczej ze 
Związkiem Radzieckim, umowy, 
która w zasadniczym stopniu roz- 
wiązywała nasze trudności pierwsze 
go okresu odbudowy kraju. 

Ale te bliskie powiązania brater- 
stwa i pomocy z naszym sąsiadem ze 
Wschodu nie podobały się wszyst- 
kim. M.in. nie podobały się Churchil 
lowi, który w swej mowie w Fulton 
uważał za stosowne wetknąć do spra 
wy swoje przysłowiowe trzy grosze. 
Churchillowi dał wtedy ostrą, mia- 
żdżącą odprawę sam Józef Stalin: 

„Pan Churchill nie jest zado- 
wolony z tego, że Polska uczyni- 
ła w swej polityce zwrot w kie- 
runku przyjaźmi i przymierza ze 

Związkiem Radzieckim. Był czas, 

kiedy w stosunkach pomiędzy Pol 
ską a ZSRR przeważały elemen- 
ty konfliktów i rozbieżności. Da- 
wało to mężom stanu w rodzaju 
pana Churchilla możność wygry- 
wania tych rozbieżności, podpo- 
rządkowanła sobie Polski pod po 
zorem obrony przed Rosjanami... 

A Polska współczesna, demokra- 

tyczna Polska, nie chce już być 

_ igraszką w rękach cudzoziemców". 

Ataki wroga klasowego wewnątrz 
kraju dotyczyły zresztą nie tylko 
sprawy naszego stosunku do Związ- 
ku Radzieckiego. PPR z całą świado- 
mością swej kierowniczej roli w na- 
rodzie polskim wyjaśniała I demas- 
kowała rolę podziemia politycznego 
i na innych odcinkach jego wrogiej 
działalności, kierowanej perfidnie 
czy to przez mikołajczykowski PSL, 
czy inne agentury obszarniczo-ka- 
pitalistyczne. Areną tej walki stało 
gię również referendum ludowe z 
czerwca 1946 roku. 


siągnięcia i zdobycze młodzieży w 
Polsce Ludowej, zagwarantowane 
projektem Konstytucji Polskiej Rze 
czypospolitej Ludowej. 

Przypomniał on katastrofalne wa 


nej, a szczególnie w Łodzi — wiel- 
kim ośrodku przemysłowym. Łódź 
pod rządami burżuazji nie posiada- 
ła ani jednej wyższej uczelni. 

Na 32 szkoły średnie było 27 szkół 
prywatnych — wysokość czesnego 
w tych szkołach uniemożliwiała dzie 


'ciom robotników i chłopów pobie- 


ranie w nich nauki. W chwili wy- 
zwolenia znajdowały 


Dworakowski oraz przewodniczący Zarządu Głównego ZMP Wła- 


go robotnika, o które wcale nie 
troszczą się dyrekcje branż przemy- 
siłowych, a w których młodzież po- 
zostaje bez opieki, pozbawiona jest 


| kulturalnej rozrywki itd., potem na- 


świetlił braki w pracy z młodzieżą 
szkolną oraz akądemicką, zwraca- 
jąc uwagę na zwiększanie się naci- 


ka; wroga, który usiłuje odciągnąć 


młodzież od nauki i zaszczepić jej 
tzw, amerykański styl życia. 


Na skutek braku kierownictwa po 


Hityeznego ze strony organizacji par 


tyjnych nastąpiło szereg wypaczeń 
w działalności ZMP, brak regulowa 
nia wzrostu organizacji, słaby kon- 
takt z młodzieżą niezorganizowaną, 


się w Łodzi |njedostateczny napływ ZMP-owców 


dziesiątki tysięcy analfabetów. Szko |qg parții. 


lenie zawodowe prawie nie istniało, 
nie troszczono się także o poziom kul 
turalny młodzieży, 

Państwo ludowe położyło raz na 
zawsze kres tej ponurej przeszłoś- 
ci. Łódź posiada obecnie 10 wyż- 
szych uczelni, w których studiuje 
większość młodzieży robotniczej i 
chłopskiej, domy akademickie, szko 
ły średnie ogólnokształegce i zawo- 
dowe, w których młodzież pobiera 
naukę bezpłatnie. Po ukończeniu 
szkół młodzi ludzie mają zagwaran 
towane prawo do pracy, otrzymują 
wynagrodzenie takie jak dorośli, pra 
cując mogą jednocześnie uczyć się. 

Młodzi robotnicy łódzcy mają już 
za sobą piękne osiągnięcia w ciągu 
ubiegłych 7 lat we współzawodnie- 
twie pracy, w inicjowaniu nowych 
metod pracy, jak trójki tkackie i przę 
dzalnicze, szkolenie metodą inż, Ko 
walowa itp. 

Jednak we współzawodnictwie 
wciąż jeszcze uczestniczy mniej niż 
połowa młodzieży, nie wykorzystu- 
je się sił zapału i energii młodych 
tkaczy, prządek, metalowców, Winę 
za to ponoszą zarówno 
partyjne, związkowe jak i 
zakładów. 

Ob. Wojas przytoczył szereg przy 
kładów świadczących -o bezdusznym 
stosunku do młodzieży, niewnikaniu 
w jej sprawy bytowe, braku opie- 
ki i pomocy ze strony majstra, kie- 
rownika, przewodniczącego rady, o 
braku kierownictwa politycznego ze 
strony organizacji partyjnych. 

Następnie referent zatrzymał się 
dłużej nad sprawą domów młode- 


e 
dyrekcje 


Trzeba przede wszystkim — 
stwierdza mówca — wzmocnić pra- 
cę polityczno-wychowawczą wśród 
młodzieży, a więc otoczyć opieką 
propagandystów i agitatorów, czu- 
wać nad ZMP-owskimi zespołami 
szkoleniowymi, ze szczególną troską 
dbać o pracę kulturalno - oświatową 
wśród młodzieży. 

Trzeba stworzyć szerokie możli- 
wości awansu dla młodzieży — pod- 
trzymywać i utrwalać wszelką ini- 
cjatywę młodzieży w walce o wyż- 
sze wskaźniki pracy 1 nauki. 


Proces 


(Dokończenie ze str. 1-ej) 


OSK. MARSZAŁEK: To była wy- 
raźnie ofensywna działalność wy- 
wiadu amerykańskiego. Materiały 


żądane przez wywiad i zbierane stępstw. Wykradał on sam lub za 


przez nas, jak: zdjęcia, plany itp. dó 
tyczące obiektów przemysłowych, 


mostów i dróg kolejowych, potrzeb-: 


ne były po to, aby te obiekty znisz- 
czyć. | 

Agenci sieci wywiadowczej wy- 
wiadu amerykańskiego gromadzili 
materiały wybuchowe, które jak ze 
znał osk. Marszałek, miały być uży- 
te do celów sabotażu. 


Oskarżony przyznaje, że przygoto- 
wywane akty dywersji i sabotażu 
poza zniszczeniem obiektów, przy- 
niosłyby również śmierć tub kale- 


szpiegów amerykańskich 


Praca wśród młodzieży, stała 
troska o jej warunki pracy į ży- 
cia, o stały rozwój nowego po- 
kolenia — mówi ob. Wojas — sy 
stematyczna pomoc dla organiza- 
cji ZMP, wzmocnienie kierow- 

„, nictwa partyjnego w stosunku do 

ZMP — oto nasze zadanie, 

Zadania tego nie można rozwią- 
zać drogą jakiejś kampanii i krót- 
kiego zrywu. Konieczny jest syste- 
matyczny codzienny wysiłek, aby 
i podnieść naszą pracę, przede wszyst 
kim wychowawczą pracę wśród 
młodzieży. 

W tym kierunku winny pójść wy- 
siłki całej naszej organizacji partyj 
nej, wszystkich instancji, całego ak 
tywu, a wówczas wykonamy w peł- 
ni te odpowiedzialne zadania, jakie 
stawia przed nami Komitet Central 
ny i tow. Bierut w dziedzinie wy- 
chowania młodego pokolenia partrio 
ów — budowniczych socjalizmu. 

W dyskusji zabrało głos 28 osób 
rozwijając szeroko zagadnienia po- 
ruszone w referacie, , 

Kierownik wydziału kulturalno - 
oświatowego ORZZ,  Aleksandro- 
wiez — poruszył sprawę pracy kul- 
turalno - oświatowej wśród młc- 
dzieży i stwierdził, że daje się zau- 
ważyć brak troski ze strony ogniw 
związkowych o świetlice. Brak jest 
również atrakcyjnych form rozryw- 
ki — zabaw, występów artystycz- 


nych. i 
Prorektor Politechniki Łódz- 
kiej prof. dr Konorski mówił e 
poważnych osiągnięciach uczel- 


ctwo zatrudnionym w nich robotni- 
kom. 


Oskarżony Teodor ` „, b. żoł 
Aiar Wehrmachtu, 'wnież przy- 
znał się do zarzucanych mu prze- 


pośrednictwem zwerbowanych przez 
siebie agentów plany niektórych ko 
palń oraz dane i próbki, dotyczące 
produkcji poszczególnych kopalń i 
hut. Ponadto dokonywał zdjęć mo- 


mu zlecono również „rozpracowywa 
nie aktywistów PZPR oraz przodow 
ników pracy“, Zebrane materiały 
szpiegowskie oskarżony przekazywał 
początkowo bawiącemu w Polsce re- 
zydentowi wywiadu amerykańskie- 
go, a następnie współoskarżonemu 
Marszałkowi. 


Rozprawa trwa. 


stów itnnych obiektów. Oskarżone- 
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de pokolenie 


nianej organizacji ZMP, pod- 
kreślając jednocześnie  koniecz= 
ność wzmożenia pracy nad stu- 
dontami, którzy nie zawsze sy- 
stematycznie uczą się "przez ca- 
ły rok, co odbija się oczywiście 
na wynikach egzaminów. 


O stosunkach w internacie absol- 
wentek SPP przy zakładach im. 
Gwardii Ludowej mówiła kiero- 
wniczka tego internatu ob. Dubilas. 
Internatem tym nie interesuje się 
ani dyrekcja zakładów, ani organi- 
zacja partyjna. 

Młodziutka nauczycielka szkoły 
podstawowej Nr. 133, ob. Klimek, 
opowiedziała o trudnościach, na ja- 
kie napotyka w swej pracy i zaa- 
pelowała o większe  zainteresowa- 
nie się szkołami oraz o otoczenie 
opieką kół młodych nauczycieli 
przy zarządach dzielnicowych. 

O pracy aktywu ZMP-owskiego 
mówił ob. Amsterdamski z Polite- 
chniki Łódzkiej, podkreślając ko- 
nieczność ożywienia pracy masowo 
politycznej przez wyjaśnianie mło- 
dzieży wielkich osiągnięć Polski 
Ludowej na przykładach z ich 
własnego życia, 

Przewodniczący Prezydium Rady 

Narodowej m. Łodzi, ob. Minor, 
podkreślił konieczność ściślejszego 
powiązania szkół z zakładamy pra- 
cy. 
W: dyskusji zabrali głos sekretarz 
KC PZPR Zenon Nowak oraz prze- 
wodniczący Zarządu Głównego ZMP 
Władysław Matwin. 

Po podsumowaniu dyskusji przez 
I sekretarza KŁ PZPR — Wojasa 
plenum KŁ podjęło uchwałę w 
sprawie pracy organizacji partyj- 
nej z młodzieżą, która zapewnia po- 
moc zarządom ZMP w szkoleniu 
propagandystów młodzieżowych, w 
rozwijaniu pracy kulturalno = O= 
światowej, sportu itd. 

Uchwała plenum KŁ zobowią” 
zuje również komitety dzielni- 
cowe 1 związki zawodowe do 
podniesienia na wyższy poziom 
szkolenia zawodowego młodzie- 
ży, uregulowania sprawy run- 
ków pracy i płacy miodyth ro» 
botników, ich awansu, urlopów, 
wczasów itp. oraz zwraca szcze- 
gólną uwagę na poprawę warun- 
ków w domach młodego robo- 
tnika zobowiązując centralne za- 
rządy przemysłowe, aby pociag- 
nęły do edpowiedzialności win- 
nych niewykonywania rozporzą” 
dzeń władz w dziedzinie troskl 
o domy młodego robotnika. 


Lian SE r uchyliła A. na 
wórko okno. Spostrzegła żołnierzy, 
o. obstawili wszystkie klatki schodo- 
we i trwali w bezruchu. Dwóch żołnierzy” 
szło od bramy środkiem podwórza. Jeden 
z nich był wzrostu wysokiego, drugi zaś 
w porównaniu ze swoim towarzyszem wy 
dawał się bardzo niski. W całym domu pa 
nowała ciemność i cisza. Po chwili rozle- 
gły się uderzenia kolb w drzwi mieszkań, 
gniewne głosy męskie, jęki i piski kobiet. 
Na dziedziniec zaczęto wyprowadzać 
mieszkańców domu. Stłoczony tłum wież- 
niów otaczał kordon żołnierzy z przygoto- 
waną do strzału bronią. ; 

Wysoki, stojący dotychczas nieruchomo 
mężczyzna wysunął się bardziej na Śro- 
dek i rzucił kilka zdań po angielsku, a 
jego niski towarzysz tłumaczył donośnie 
na język koreański. Po wypowiedzeniu 
każdego zdania robił chwilę przerwy. Mó 
wił, że Korea zostąła już uwolniona, a po 
rządek zaprowadzony. Oświadczył na- 
stępnie, że nazajutrz rano mieszkań- 
cy. tego domu mają stawić się na 
wskazanej ulicy do dyspozycji władz ame 
rykańskich. O ile by choć jeden z robot- 
ników nie stawił się w oznaczonym miej- 
scu —pięćdziesięciu zaaresztowanych teraz 
zakładników pozostanie w więzieniu. 


9) 


wórze i po chwili sły- 
odgłos ich kroków po bruku u- 
licy. Weszli do następnego budynku. 
Lian zapaliła lampę. Z mroku wyłoniła 
się sylwetka kobiety i postacie mężczyzn, 
siedzących wokół światła. | ; 
Kim obrzucił obecnych bacznym spoj- 
rzeniem. Siedzący obok niego mężczyzna 
w europejskim ubraniu nachylił się nad 
płomieniem, aby zapalić papierosa. Szczu 
pły młodzieniec w okularach siedział nie- 
ruchomy i milczący. 
Ciszę przerwał mąż Lian. 
— W ten sposób aresztowano Starca — 
rzekł, — Musiało to się tak właśnie odbyć. 
A po chwili dodał: 4 
— To samo może spotkać śyszystkich 
nas. Ale skoro mamy obecnie do wypełnie 
nia tak ważne zadanie, zastanówmy Się, 
w jaki sposób uniknąć aresztowania. 
Zakończył zdanie gestem ręki. Był to 
człowiek barczysty, w wieku lat około 
czterdziestu, mówił wolno, głosem niskim 
i nieco ochrypłym. Ubrany był w wypło- 
wiałe ubranie robocze i nawet w domu 
nosił czapkę robotniczą ze sztywnym da- 
szkiem. Kim zauważył, że dwa. palce u 
jego lewej ręki, wielki i wskazujący, b 
ły zniekształcone, zapewne na skutek ja- 
kiegoś wypadku przy pracy. 


niami opuścili pod 


chać było 


7? Tlumacz umilkł, Żołnieczę waza Misé |. m Gdzie umieszczą dzisiaj aresztowa- 


nych zakładników? — zapytał mężczyzną 
ubrany po europejsku. — Więzienie Si 
Mun może pomieścić zaledwie tysiąc lu- 
dzi. 

— Wsadzą tam dwa lub trzy razy ty- 
le! — powiedział Kim. — O ile zamkną 
ich w obozie, być może uda się Starcowi 
uciec stamtąd przy tej okazji — ciągnął 


dalej. — Jesteście pewni, że zaaresztowa- 


no go podczas takiej samej łapanki i że 
nie wiedzą nic o nim? 

— Co do tego jesteśmy pewni — rzekł 
powoli mąż Lian. — W tej samej grupie 
było również sporo kobiet. 

— No dobrze — wtrącił człowiek w 
europejskim ubraniu. — Pomyślimy póź- 
niej o tym Starcu. A teraz — zwrócił się 
do Kima — może podacie nam, towarzy- 
szu, szczegóły zadania, jakie mamy wy- 
konać. 

— Ja?! — zdziwił się Kim. — Ależ ja 
nie znam żadnych szczegółów., Dlaczego 
sądzisz, że ja mam je 

— Ponieważ ja ich nie znam, ani też on, 
ani tamten — odpowiedział, wskazując 
kolejno na męża Lian i szczupłego mło- 
dzieńca, który nie zabierał głosu. 

— Niestety i ja nic nie wiem — zau- 
ważył sucho Kim. — I dlatego w ciągu 
dnia jutrzejszego musimy uzyskać kontakt 
ze Starcem. , 

— Został wzięty w łapance — opowia- 
dał mąż Lian — podczas gdy przebywał 
razem z towarzyszami w domu jednego z 
nich, w Pierwszej Dzielnicy. Tam rów- 
nież są takie same domy robotnicze, jak 
ten, w którym mieszkamy. Osada robot- 
nicza jest głównie zamieszkała przez ro- 
botników fabryk metalurgicznych, a więc 
moich kolegów. Jutro dowiemy się, dzie 
została umieszczona grupa zakładników, 


wśród których znajdował się Starzec. Do- 
wiemy się o tym na pewno. 

Jeśli znajduje się w Si Mun, można bę- 
dzie nawiązać z nim kontakt, ale już ju- 
tro nie uda się go uwolnić. Trzeba trochę 
czasu dla zorganizowania akcji. Jeżeli na- 
tomiast jest w obozie, akcja może być 
przeprowadzona natychmiast. Należy dzia 
łać przez zaskoczenie, korzystając z byle 
jakiego zamieszania. Przeprowadzenie ak- 
cji może być później utrudnione, gdyż 
trzeba się liczyć z lepszą organizacją ob- 
sługi obozu. 

— Ależ nie będą mieli na to czasu — 
przerwał mężczyzna, ubrany po europej-, 
sku, zwracając się do szczuplego młodzień- 
ca w okularach. — Nie będą mieli czasu 
na zorganizowanie obozu — mówił dalej. 
— Wojska nasze bowiem powrócą tu 
szybko... może to być kwestią tygodnia, 
nieprawdaż? 

— Nasze wojska mogą stosować rów- 
nież taktykę opóźniającą i cofnąć się da- 
leko na północ — wmieszał się do rozmo- 
wy po raz pierwszy szczupły młodzie- 
niec. 

Mąż Lian przerwał dyskusję, mówiąc 
swoim niskim głosem: 

— Obojętne, czy będzie to trwało ty- 

je, miesiące lub rok! Musimy uwol- 
nić Starca, mogą go lada dzień rozstrze- 
lać. 


OJCZYSTA WIEŚ WŚRÓD ZIELENI 


Mąż Lian wstał i zaprowadził Kima o- 
raz ubranego po europejsku mężczyznę do 
innej izby, mieszczącej się w tym samym 
korytarzu. ter 


| Men.) 


Lidia Sokół 
zarobiła 
16.888 złotych 


Szeshaście lat temu przed- 
stawiciele rewolucyjnej, po- 
stępowej młodzieży polskiej 
podpisali Deklarację Praw 
Młodego Pokolenia Polski. 
Podpisali ją przeciwko istnie 
jącym wówczas stosunkom 
społecznym w Polsce, które 


konstytucji, na wyzysku czło- 
wieka przez człowieka. Dlate- 
go też przedstawiciele młodzie 
ży pisali w Deklaracji Praw— 
stórą młodzież nazywała z du 
mą „naszą konstytucją”. 
„„domagzmy się otwarcia 
dla miodych wrót do fabryk, 


Gwarancja szczęśliwej młodości 


narodu. Studencj zapełniający 
ławy podwojonej obecnie ilości 
wyższych uczelni, młodzj ro- 
botnicy i chłopki na Uniwer- 
syteckich Studiach Przygoto- 
wawczych, setki tysięcy ucz- 
niów szkół średnich; zawodo- 
wych ji  ogólnokształcących, 


ugruntowała sanacyjna kon- 
stytucja" z 1935 r. Podpisali 
ją przeciwko bezrobociu j nę- 
dzy, przeciwko terrorowi po- 


warsztatów, biur i urzędów|dzieci zapełniające sale szkół 
— gdzie by młodzi mogli zdo į podstawowych to chluba 
być środki do utrzymania sięli przyszłość naszego narodu. 
przy życiu į uzyskać kwalifi- O nich wszystkich mówi ar- 


W chwili obecnej w całym kraju 
odbywa się podział dochodów w 
spółdzielniach produkcyjnych. Rok 
zespołowej pracy dał piękne do- 
chody członkom spółdzielni . pro- 
dukcyjnej w Mokrem, Np. czło- 
nek spółdzielni Lidia Sokół (na 
zdjęciu) zarobiła ogółem 16.888 zł. 
Fotoreporter zrobił zdjęcie w mo 
mencie gdy Lidia Sokół ogląda 
zboże otrzymane z podziału. 
CAF — fot. Nowosielski 


licyjnemu. W Deklaracji tej, 
która ukazała się w „Po-pro- 
stu“ z dnia 20 marca 1936 r., 
czytamy: 

. „Pozbawieni możności pro- 
duktywnego zastosowania sił 
milionów naszych prężących | 
się do pracy ramion į energii 
mózgów, staliśmy się tragicz- 
nym pokoleniem Polski... Tak 
dłużej żyć nie chcemy. Chce- 
my jasnego ludzkiego życia, 
prawa do pracy į oświaty, do 
szczęścia į ogniska domowe- 
go“. 

Miodzież polska nie chciała 
dalej zasilać corocznie w ilo- 
ści 300 tysięcy szeregów bez- 
robotnych, nie chciała zasilać 
w wzmożonym tempie szere- 
gów analfabetów i półanal- 
fabetów, do czego zmuszał ją 
ustrój oparty na  sanacyjnej 


A. Barsilio 


"Strajk na opak 


(Korespondencja własna API) 


Rżym, w lutym. 


Wobec obfitości frazesów i 
bardzo niewielu czynów rządu 
włoskiego w sprawie odbudo-! 
wy terenów zniszczonych po- 
wodzią Padu, inicjatywę wziął 
raz jeszcze w swe ręce lud 
włoski, 


Rankiem 10 stycznia w Luz- 
zara, w prowincji Rovigo, kil- 
kuset bezrobotnych robotników 


dla walczących o pracę hezrol 
nfch chłopów. 


Jasne, że „strajk na opak'j 
jest nową formą walki, która 
podnosi świadomość politycz- 


ną i klasową mas. 


Dzisiaj, po tylu wzniosłych 
przemówieniach i obietnicach 
rządu na temat pomocy, robot- 


nicy rolni z delty Padu i Po- 


rolnych z własnej inicjatywy |lesine muszą na nowo wszcząć 
rozpoczęło prace związane z najwalkę, 


prawą i umocnieniem poźry- 
wanych wałów i tam. Pracowa- 
li również dnia następnego i, 
będą pracowali, dopóki rząd 
sam nie zorganizuje obieca- 
nych robót, i 


Mamy tu do czynienia z kla- 
sycznym przykładem „strajku 
na opak“. Aby rozumieć jas 
no o co chodzi, trzeba wziąć 
pod uwagę ogólną sytuację 
włoskiego rolnictwa, i w szcze 
gólności problem chłopów bez- 
rolnych. 


Po zakończeniu wojny po- 
wierzchnia terenów uprawy 
zbóż zmniejszyła się o 900.000 
hektarów, a cała ta olbrzymia 
ilość ziemi poszła na ugory. 
Przyczyniło się to do wielkiego 
wzrostu bezrobocia w rolnict- 
wie, 


Bezrobocie wzrosło jeszcze 
na skutek załamania się gospo- 
darki wojennej i kryzysu w 
przemyśle, gdyż na wieś za- 
częły napływać z miast wiel- 
kie ilości bezrobotnych pracow 
ników przemysłowych. 


W tej sytuacji odbył się pier- 
wszy „strajk na opak“ w pro 
wincji Bolonia, w. wielkim go 
spodarstwie rolnym — którego 
właściciel postanowił zostawić 
nieobsiany teren, pozbawiając 
w ten sposób pracy najemnych 
pracowników. Ludzie ci naj- 
pierw żądali pracy, potem u- 
rządzili demonstrację protesta 
cyjną, Wszystko bez skutku. 


Cóż mogli jeszcze zrobić? 
Strajk bezrobotnych był oczy- 
wistym  nonsensem. Zabrali 
się więc do pracy, nie czekając 
na zgodę obszarnika i zmusili 
w ten sposób pracodawcę do 
ustępstw. f 


Za ich przykładem poszły ca 
łe rolnicze Włochy. 20.000 pra- 
cowników rolnych w prowincji 
Modena, w porozumieniu z 
dzierżawcami, wykonało na te- 
renach zniszczonych wojną pra 
ce melioracyjne i inne. Właści- 
ciele musieli płacić, Ta metoda 
stala się tak popularna. że 
rząd został zmuszony do wy- 
dania dekretu „o pełnym za- 
trudnieniu ' pracowników na- 
jemnych na roli“, który stał 
się pewną podstawa prawną | 


1 


Szeroka akcja, która się już 
rozpoczęła, obejmie dziesiątki 
tysięcy bezrobotnych i zapo- 
czątkuje najważniejsze roboty 


związane z odbudową, a rząd 


włoski będzie musiał ustąpić i 
dotrzymać obietnic, choć chet- 
nie by się znich wykręcił, aby 
nie zmniejszać ani o jednego 


czonych na zbrojenia. 


Tak więc akcja odbudowy 
ziem zniszczonych powodzią 
łączy się bezpośrednio z wielką 
akcją w obronie pokoju. Dla- 
tego właśnie cieszy się ona po- 
parciem wszystkich świado- 
mych i patriotycznych obywa- 
teli włoskich. 


lira olbrzymich sum - 


kacje. 

„domagamy się rozszerze- 
nia sieci szkół podstawowych 
w myśl zasady. — wszyst- 
kim dzieciem szkoła. 

Domagamy się utworzenia 
sieci szkół zawodowych i rol 
niczych w mieście i na wsi. 
Głosimy zasadę: dostęp do 
wiedzy według zdolności—a 
nie według majętności", 
Lata, które dzielą nas od 
chwili uchwalenia Deklaracji 
Praw, to lata nieubłaganej wal 
ki, jaką prowadzili pod kiero- 
wnictwem klasy robotniczej i 
jej Partii 
niezliczone szeregi młodzie- 
ży robotniczej i chłopskiej 
© nową Polskę, o Polskę Ludu 


Prącującego, to lata walk 
Gwardii Ludowej i Armii 
Ludowej, PPR-owców i 


ZWM-oweów. 
Dziś w wyzwoionej, wolnej 


od ucisku obszarnika i kapita 
listy Polsce, młodzież stoi w 
pierwsżych szeregach budow- 
szczęśliwego socjali- 
stycznego jutra, Młodzi przo- 
downicy pracy, młodzi górni- 
cy, włókniarki, murarze i tra- 
to duma naszego 


niczych 


ktorzystki 


180 wypraw 


£4 . 
wysokogórskich 

W ZSRR, gdzie sport alpini- 
styczny jest bardzo szeroko roz- 
winięty, celem masowych wypraw 
wysokogórskich są szczyty Eibru- 
sa, Kazbeka, Tetnulda, Aragaca, 
Zaalijskiego, Ała-Tau, Pamiru i 
Ałtaju. 

W wyprawach. tych biorą -u> 
dział tysiące osób, 
wielu kołchoźników. Ostatnio o- 
trzymali tytuł zasłużonych mi- 
strzów sportu czterej członkowie 
Wiejskiego Zrzeszenia Sportowe- 
go Gruzji „Kołmieurnie'* — Oher 
giani, Zurebiani, Gwarliani i Czar 
tołani. Mają oni za sobą 189 wy- 
praw wysokogórskich, pomogli kar 
tografom ustawiać znaki geodezyj 
ne na najwyższych szczytach, to- 
warzyszyli geologom poszukują- 
cym ukrytych wśród gór bogactw 
naturalnych, 

W okresie groźnych dni Wiel- 
kiej Wojny Narodowej oddali oni 
ważne usługi wojskom broniącym 
przełęczy Głównego Grzbietu Kau 
kaskiego i byli uczestnikami gru 
py alpinistycznej, która pierwsza 
w historii alpinizmu, w czasie 
jednej wyprawy dokonała dwóch 
ogromnie skomplikowanych wspi 
nączek na ścianę Szcheldy-Tau i 
masyw Uszby. 


KZMP-owcy oraz 


wśród nich. 


tykuł 68 projektu Konstytucji 
Polskiej Rzeczypospolitej Lu- 
dowej, który stwierdza: 

„Polska Rzeczpospolita Lu- 
dowa otacza szczególnie tro- 
skliwą opieką wychowanie 
młodzieży i zapewnia jej naj- 
szersze możliwości rozwoju“, 
Dlatego też projekt Konsty- 
tucji został z wielkim entu- 
zjazmem i radością przyjęty 
przez naszą młodzież. Widzi 
ona w projekcie Konstytucji 
realizację dążeń wielu poko- 
leń młodzieży polskiej, widzi 
realizację dążeń zawartych w 
Deklaracji Praw Młodego Po- 
kolenia Polski. 


U NICH 


Dzieci przy 


maszynach 


w Afryce Północnej 


Kolonizatorzy imperialistyczni w swych za= 


niedbanych fabrykach włókienniczych, gdzie przestarzałe urządzee 
nia są powodem licznych wypadków śmiertelnych wśród robotni- 


ków, chcąc powiększyć swoje zyski 
Praca kilkunastogodzinna wyniszcza je, 


zatrudniają małe dzieci. 
powodując ciężkie choe- 


roby. — Na zdjęciu: wnętrze fabryki włókienniczej w Afryce 
Północnej. 


Fot: CAF 


Emocjonujące współzawodnictwo artystyczne 


W festiwalu startuje 71 zespołów św 


Z Łodzi i województwa 


Wielka świetlicowa batalia rozpoczęta! Od 2 lutego kilka- |min na celująco. Całość przed- 
dziesiąt tysięcy świetlic związkowych w kraju żyje festiwa- |stawienia, mimo pewnych u- 
lem sztuk polskich i walczy ozaszczytne miejsca w tym szla |sterek i niedostatecznego jesz- 
chetnym współzawodnictwie artystycznym. W chwili obecnej 


festiwal jest jeszcze na etapie eliminacji 
już 1 marea rozpoczną się eliminacje 


W Łodzi „startuje* w elimi- 


powiatowych, ale 


wojewódzkie, 


Na samą myśl o tym ogarnia |rakowska 


nacjach powiatowych 48 zespoimnie niepokój. Czy dam sobie 
łów świetlicowych, w woje-|radę? — zwierzała się kolegom 


wództwie naszym — 23. 


Komisje ocen z ramienia 
ORZZ mają pełne ręce roboty. 


Zdarza się, że jednego dnia mu jmiery ) 
po łódzkiej 


szą one obejrzeć w Łodzi 


i reżyserce — Helena Siera- 
kowska, ~ 
Gdy przyszło jednak do pre- 


znanej 
sztuki 


„Zwycięstwa*, 
publiczności 


kilka sztuk na raz. Około po-| Warmińskiego, którą wystawia 
łowy zespołów łódzkich prze- właśnie w ramach Festiwalu 
szło już przez- „sito“ komisji zespół robotniczego domu kul- 
artystycznych. Oczywiście oce- |tUTY ZPB im. Stalina wę Hele- 
ny tych komisji pozostaną w tajra Sierakowska potrafiła tre- 


jemnicy, dopóki nie dowiemy |< pokonać, choć rzeczywiście 


jetlicowych 


olbrzymie wrażenie. Sztuka 
zdała pod tym względem egza- 


cze pamięciowego opanowania 
niektórych ról — udana. Z po- 
śród wykonawców na szczegól- 
ne wyróżnienie zasłużyli: Sie- 
Helena  (Pietrzako 
wa), Wład. Karbowski (Woj- 
ciech Pietrzak) i Kazimierz 
Chmielewski (Wilkanowski). 


Zespół artystyczny ZPB im. 
Marchlewskiego to w przewa- 
żającej części robotnicy. Mimo, 
że pracują tak, jak i inni, znaj- 
dują czas i na uczestnictwo w 
zespole artystycznym. 


W ciągu swego kilkuletniego 


się, jakie „zespoły dopuszczono,;"3, widowni w pierwszym rzę- istnienia zespół wystawił kilka 
do eliminacji wojewódzkich, a|dzie siedziała autentyczna, wejsziuk teatralnych i brał udział 
współzawodnictwo jest emoe- | Własnej osobie bohaterka dzie-|w festiwalu sztuk. radzieckich, 
jonujące, w półfinałach bo-|Jów powstania spółdzielni pro- |na którym otrzymał drugą na- 
wiem Festiwalu łódzka ORZZz|dukcyjnej „Zwycięstwo* — ..|grodę, grając „Mądremu bia- 
rozporządza tylko miejscem Antonina Pietrzakowa, którą|da* Gribojedowa. 


dla 7 — 10 zespołów! 


Poniżej zamieszczamy dwie 
relacje ze sztuk wystawionych 
w świetlicach przodujących 
łódzkich zakładów pracy: ZPB 
im. Stalina i ZPB im. Marchlew 
skiego. P 

«a 


— Nie, grać w sztuce rolę 
człowieka, który będzie sie- 
dział na widowni, będzie mnie 


ona, Sierakowska, odtwarzała 
na scenie. 


Wizyta Pietrzakowej przyby 
łej ze Stargardu w  towarzy- 
stwie przewodniczącego spół- 
dzielni na premierę 
„Zwycięstwo' — była dla ze- 
społu wzruszającym wydarze- 
niem. Zespół j cała załoga 
manifestowała na rzecz soju- 
szu robotników i chłopów. 

Żywa, pełna emocji i wartka 
w akcji sztuka, którą wyreży- 


obserwował i oceniał, czy do-lserowała instruktorka zespołu, 
brze go gram, — to zdarza sięjob, Michalak-Elkanowa, wy- 
nie każdemu nawet aktorowi. warła na robotniczej widowni 


Kv rok oddalający 
JA nas od dni Manife- 
stu PKWN znaczy się w hi- 
storii Polski Ludowej wyda- 
rzeniami historycznej wagi. 
Z perspektywy roku, który 
zamknęliśmy dumnym bilan- 
sem oddania do użytku 135 
nowych obiektów przemysło- 
wych, osiągnięcia produkcji 
przemysłu wielkiego i śred- 
niego, wynoszącej 270 procent 
stanu z r. 1938 rok 1944 
wydaje się bardzo odległy. A 
przecież myślą wracamy do 
niego często. Bo w upalnych 
promieniach słońca lipcowego 
tego właśnie roku zaczęło się 
nowe życie wolnego narodu. 
Bo pierwsze miesiące wolno- 
ści przeżyliśmy w walce, któ- 
rej napięcie i dramatyczność 
odtworzyć mógłby jedynie 
wielki poeta. 


Wtedy to, w chwili patrio- 
tycznego zrywu narodu nasi- 
lił swą działalność wewnętrz- 
ny wróg. Międzynarodowy ka- 
pitał bolejąc nad klęską Hit- 
lera nie rezygnował z dalszej 
walki. To on uzbroił w broń 
i nienawiść bandy UPA, WIN, 
NSZ-tu, aby: szerzyły dywer- 
sję, by namawiały do dezer- 
cji, by utrudniały > 


nie wojska i ludności cywil- 


nej, by pomagały hitlerow- 
com. 
Rozgorzała walka  niezwy- 


kle gwałtowna na froncie we- 


Z dziejów PPR 


W pierwszych dniach 


wnętrznym. Z  nasłańcami 
wrogów imperialistycznych. 
Z rodzimą reakcją. Ze zdraj- 
cami narodu. Ze sprzedaw- 
'czykami. 

Narodową armię tego fron- 
tu prowadzili do boju akty- 
wiści Połskiej Partii Robot- 
niczej. 

Żołnierze tego frontu pada- 
li od skrytobójczych kul zbi- 
rów płatnych z kas amery- 
Kańskich bankierów. Bandyci 
zabijali ludzi — treści Mani- 
festu Lipcowego przekreślić 
nie byli w stanie. 

Wokół haseł PKWN groma- 
dziły się masy ludu pracują- 
cego gotowe podjąć trud ręa- 
lizacji tych haseł. 

Szczególnie uważnie wsłu- 
chiwała się wieś polska w sło- 
wa, na które czekały pokole- 
nia: 

„Aby przyśpieszyć edbu- 
dowę kraju i zaspokoić ofl- 
wieczny pęd chłopstwa do 
ziemi, Polski Komitet Wy- 
zwolenia Narodowego przy- 
stąpi natychmiast do urze- 
czywistnienia na terenach 
wyzwolonych szerokiej re- 
fermy rolnej“. 

Ledwie okrzepły jako tako 


organa władzy ludowej — ra- 
dy narodowe, ledwie zdążono, 
prowizorycznie przynajmniej, 
zapewnić realność uchwałom 
— 6 września 1944 r. ukazuje 
się. dekret o reformie rolnej 

Na pomoc chłopom w do- 
konaniu tego dzieła ruszyły 
brygady robotnicze, delego- 
wane przez Partię. Zacieśniał 
się sojusz robotniczo - chłop- 
ski. 

Nie może być chyba 
kniejszego dokumentu po- 
twierdzającego fakt zespole- 
nia w programie Partii ha- 
sła walki o niepodległość z 
hasłem walki o sprawiedli- 
wość społeczną, jak ten akt 
wrześniowy podpisany w 
dniach krwawej rozprawy z 
hitlerowskim najeźdźcą. 

Obie części programu reali- 


zowane były jednocześnie. W; 


walce z wrogiem  zewnę- 
trznym i wewnętrznym. Bo 
przecież po 6 września roz- 


szalało się na dobre reakcyj- 
ne podziemie. 

W małym miasteczku na 
Podlasiu, w Sokołowie, któ- 


remu drugi rok Planu. 6-le- 
tniego przyniósł wielką cu- 


krownię, stoi pomnik poz- 


pię- | 


wstańca z r. 1863, ks. Brzós- 
ki. Pod koniec 1944 r., obok 
pomnika przysiadły mogiły 
kilkunastu działaczy Partii i 
służby bezpieczeństwa. Ten 
cmentarzyk, to ślad walki 
stoczonej na terenie powiatu 
o reformę rolną. Od strzałów 
z zasadzki ginęli ci, którzy 
pomagali chłopom organizo- 
wać komitety folwarczne, po- 
magali dzielić majątki ob- 
szarnicze. 

Zbrodniarze nie byli zdolni 
powstrzymać marszu spra- 
wiedliwości. Od ogłoszenia 
Ustawy do dnia 1-go grudnia 
na ferenie jednego tylko wo- 
jewództwa białostockiego roz- 
dzielono 291 majątków ob- 
szarniczych nadzielając zie- 
mią ponad 13 tysięcy rodzin 
chłopskich. 


Gdzież szukać siły, która 
potrafiła zapewnić narodowi 
zwycięstwo w tej walce? 


Tkwiła ona w mądrym i 


słusznym programie Polskiej 
Partii Robotniczej. w jej 
sprawiedliwej ideologii. 


Odbicie tego programu — 
hasła PKWN porwało za sóbą 
naród. Pełni żarliwości i po- 
święcenia ludzie Partii pro- 
wadzili naród na drogę wiel- 
kich zwycięstw, które dziś 
sumujemy w nowej Konsty- 
tucji. 
M. M. 


sztuki 


Obecnie pracownicy Zakła- 
dów im. Marchlewskiego mieli 
możność oglądania nowej sztu- 
ki — „Fircyka w  zalotach*, 
którą przygotował ich zóŚspół 
na festiwal sztuk  świetlico 
wych. 

Sztuka ta nie jest jednak łat- 
wa do zagrania, gdyż wymaga 
gruntownej znajomości owej ` 
epoki i obycia ze sceną. Zespół 
więc nie ułatwił sobie zadania, 
wybierając właśnie ją. Jednak 
mimo pewnych niedociągnięć 
widać duży wkład całego ze- 
społu i reżysera prof. Konstan- 
tynowicza. Na czoło grających 
wysunęła się pracownica zakła 
dowej elektrowni — Brzozow- 
ska i robotnik przędzalni Jan 
Kosztel, jako Pustąk. 


Hodowla bobrów 
w Łowiczu 


W Łowiczu z inicjatywy 
członków Związku Zaw. Ko- 
lejarzy powstało Koło Hodow 
ców . Zwierząt  Futerkowych 
zajfnujących się hodowlą bo- 
brów i rasowych królików. 

Hodowla zwierząt futerko- 
wych w powiecie łowickim 
powinna się poważnie rozwi- 
nąć dzięki poparciu Rządu, 
Który udzielił hodowcom po- 
życzek na wybudowanie potrze 
bnych dla hodowli ogrodzeń 
i klatęk, Wszyscy początkują- 
cy hodowcy otrzymają po pa- 
rze bobrów lub rasowych kró 
lików, od których płacić będą 
po 5 złotych za dzierżawę mie 
sięcznie. 

Wszyscy hodowcy mają zau 
pewniony stały przydział pasz 
i zbyt skórek z wyhodowa- 
nych zwierząt. j 

Najlepszym hodowcą bobrów , 
w Łowiczu jest ob. Marian 
Kozłowski, kontroler drogowy 
PKP. Jedyną kobietą zajmu- 
jącą się hodowlą zwierząt fù- 
terkowych, jak dotychczas, , 
jest ob. Zofia Brzezińska, 
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Jakie filmy 
zobaczymy 

w lutym 

= Kinomani będą mieli w bm. 
szczególne powody do zadowo- 
lenia. Na ekrany kin łódzkich 
oprócz wyświetlanej już ,Za- 
łogi*, wejdzie jeszcze w lutym 
szereg interesujących filmów. 
Wśród nich wymienić przede 
wszystkim należy film produk 
cji radzieckiej „Pokolenie zwy 
cięzców*, którego treścią są 
dzieje pierwszych ruchów re- 
wolucyjnych w środowisku ro- 
syjskiej młodzieży akademic- 


kiej w okresie poprzedzającym! Ból pacjenta 


rewolucję 1905 roku. 


Żadnej papraniny, czy wiązania sznurkiem 


Troska o maszynę 


wyrazem właściwego stosunku 


do mienia s 


Dopilnować pracy 14 ma- 
szyn kotonowych — to nie ba 
gatela! Majster Władysław An- 


ltosiłk musi się nieraz porząd- 
inie nauwijać, żeby wszystkie 


maszyny prac$wały bez prze- 
stoju. 


Jest sygna- 


¿ltem dla lekarza, że organizm 


. Dalej zobaczymy kilka fil-jjest chory. Dla Antosika błąd 


mów wyprodukowanych przezjw produkowanej 
kinematografię bratnich kra-|pończosze 
jów demokracji ludowej. — W|dzenie maszyny. 


stylonowej 
sygnalizuje uszko- 
I majster 


dalszym ciągu grany będziejwkracza tam niezwłocznie. 


. film produkcji czeskiej 
„Dziewczyna i traktor“. Zoba- 
czymy film rumuński — „Ży- 
cie zwycięża”, po raz drugi 
świetny film węgierski — „Wy 
zwolona ziemia“ (druga cześć 
filmu „Piędź ziemi“) oraz film 
prod. niemieckiej — „Cienie na 
torach“. 

Ponadto z okazji 34 rocznicy 
powstania Armii Czerwonej, 
która przypada 23 bm. wej- 
dzie na ekran kina „Wisła“ 
film radziecki pt. „Jak harto- 
wała się stal“, osnuty na tle 
znanej powieści Mikołaja O- 

" strowskiego. W filmie tym, re- 
żyserii M. Dońskiego, zobaczy- 
my w rolach głównych wybit- 
nych radzieckich aktorów: W. 
Pierest-Pietronkę, D. Sagałai 
J. Fiedotową. (zn) 


Nowości 
na półkach 
księgarskich 


w księgarniach „Domu 
Książki“ ukazały się w tych 
dniach: 

W. I. Lenin i J. W. Stalin — 
Zbiór artykułów, przemówień 
i dokumentów pt. „Rok 1917“ 
nakładem Książki i Wiedzy — 
(24 zł.). 


— Nie uznaję żadnego papra- 
nia — mówi — żadnego wiąza- 
nią sznurkiem. Maszyna musi 
być zreperowana szybko i do- 
„kładnie. Zwracam też baczną u- 
wagę ną czyszczenie 1 oliwienie 
maszyn. Wystarczy mi rzucić 
okiem na Kkotoniarza by wi- 
dzieć czy właściwie bierze się 
do rzeczy czy mą igły w po- 

rządku. Zdaję sobie w pełni spra 
wę i tłumaczę ludziom, że od 


Nasz poradnik 


Gdzie będziemy 
mogli naprawiać 
maszyny 
biurowe 


Związek branżowy metalowo- 
elektryczny uruchamia w bie- 
żącym kwartale przy ul. Gdań- 
skiej 133 punkt usługowy bla- 
charsko-ślusarski, a przy ul. 
Piotrkowskiej 66 punkt napra- 
wy zegarków. 

Nie zapomniano też o napra- 
wie radioodbiorników i wszel 
kiego rodzaju grzejników elek- 
trycznych. Punkt ich napra- 


S. B. Linde — „Słownik ję, WY uruchomi wkrótce przy ul. 


zyka polskiego“ tom II—M—O 
(80 zł.); tom IV — P (90 z): 

Słownik otrzymują przede 
wszystkim nabywcy poprzed- 
nich tomów. 


NOTATNIK 
ŁÓDZKI 


W najbliższy piątek (15 bm.) o 
godzę 17, w sali świetlicowe) MPK 
przy ul. Chocianowickiej 2 odbę- 
dzie się nadzwyczajne posiedze- 
nie Dzielnicowej Rady. Narodowej 
Łódź-Południe, poświęcone omó- 
wieniu projektu Konstytucji Pol- 
skiej Peer pospoliiej Ludowej. 

* * 


Na terenie Szkoły Metalowo- 
Oglewniczej w Łodzi została prze 
prowadzona zbiórka makulatury. 

W pierwszym okresie zebrano 
360 kg papieru Uzyskane pienią 
dze za makulaturę zostały prze- 
znaczone na zakup sprzętu dla 
Szkolnego Klubu Sportowego. 

+ * s 

W ub. niedzielę odbył się pora 
nek artystyczny. urządzony stara 
niem rady rodzicielskiej przy 
szkole podstawowej nr 60. W po- 
ranku, z którego dochód przezna 
czony został na cele szkolne. bez 
interesownie wzię:1 udział artyś- 
ci połączonych teatrów muzycz- 


Kilińskiego 42 
pracy „Energia”.. 


spółdzielnia 


Rozwiązane zostaną również 
trudności na odcinku reperacji 
maszyn biurowych, gdyż przy 
ul. Więckowskiego 5 powsta- 
nie z początkiem marca wzo- 
rowy ośrodek szkoleniowy me 
chaników, który będzie przyj- 
mował naprawę maszyn, 


połecznego 


konserwacji maszyny zależy 
ilość i jakość produkcji, Ża ma- 
szyna to nasz wspólny, społecz 
ny majątek, którego należy 
strzec, by dłużej i lepiej służy- 
ła naszemu krajowi. 


Majstrowi Antosikowi z Za- 
kładów Przemysłu Pończosz- 
niczego im. płk. Jurczaka nie 
trzeba tłumaczyć obowiązków, 
jakie wypływają z art. 77 pro 
jektu Konstytucji Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej, któ 
rego punkt 1 brzmi: „Każdy 
obywatel... obowiązany jest 
strzec własności społecznej i 
umacniać jako niewzruszoną 
podstawę rozwoju państwa, 
źródło bogactwa i siły Ojczy- 
zny”. 

Taki sam stosunek do mie- 
nia społecznego ma majster 
szwalni tychże zakładów — 
Jan Piesiakowski, który dwoi 
się i troi, żeby tylko nie usta- 
wał bieg maszyn. Własnoręcz 
nie dorabia brakujące części, 
żeby utrzymać maszyny na 
właściwym poziomie. 

A weźmy takiego majstra 
Lucjana Wymysłowskiego, od- 
powiedzialnego za remonty. 
W swej trosce o maszyny po- 
suwa się on jeszcze dalej, sta- 
ra się je ulepszyć, udoskona- 
lić. Dokonał on m. in. przerób 
ki maszyny kotonowej. 

Przeróbka ta stanowi postęp 
dla całego przemysłu pończosz 
niczego w Polsce. 

Wymysłowski wyelimino- 
wał całkowicie z cyklu produk 
cyjnego czynność łączenia 
czubków pończochy. 

Dzięki temu usprawnieniu 
pończocha schodzi z maszyny 
kotonowej gotowa, tylko ze- 
szyć szew i wyekspediować 
do farbiarni. Cykl produkcji 
skraca się w ten sposób o ca- 
ły dzień. Pończochy prędzej 


docierać będą do konsumenta. 


A przy tym w samych tylko 
ZPP im. Jurczaka 50 łączarek 
będzie można skierować do 
innej pracy. 

Ważnym pomysłem racjona- 
lizatorskim  'Wymysłowskiego 
jest również wprowadzenie do 
kotonów automatycznego pod 


(h) noszenia mechanizmu tzw. prze 


Równolegle z rozwojem sieci 
szkół podstawowych odbywa się 
racjonalne szkolenie kadr nauczy- 
cielskich. Wydział Oświaty Prez. 
RN m. Łodzi organizuje od 1 mar 
ca br. szereg kursów nauczyciel- 
skich, a mianowicie: 

1) 5-miesięczny kurs dla kandy= 
datów, którzy uzyskali świąde- 
ctwo ukończenia: szkoły agólno- 
kształcącej stopnia licealnego, 2) 
4-miesięczny kurs dla kandyda- 
tów uczniów klas X szkół ogólno- 
kształcących, 3) 4-miesięczny kurs 
dla kandydatów uczniów klas 
VIII, IX i X Szkół dla pracuja- 
cych, &) 4-miesięczny kurs dla 
kandydatów, którzy ukończyli 18 


kładaczy (dawniej dziewiarze 
nazywali to „dekmaszyną'”) 
Dzięki automatyzacji kotony 
mogą być obsługiwane przez 
kobiety i kotoniarze nie mu- 
szą już podnosić 50 kg wału 
pedałem nożnym i narażać się 
na nabawienie żylaków. 

W ZPP im. Jurczaka sto- 
sunek do maszyny jest właści 
wy. Traktuje ją się z gospo- 
darską troskliwością wiedząc, 
że służy ona całemu narodowi. 

W. O. 


Sprawa ważna: 


Właściwa lokalizacja i opieka 


nad sklepami na przedmieściach 


„Kochana Redakcjo! M;2sz-|ski Handel Detaliczny poczy- 
kamy przy ul. Kabzowej obckinił już pewne kroki db tzw. 
uł, Brzezińskiej. W okolicy nie| przebranżowania* sklepów. I 
mamy żadnego sklepu spo-|tak np. w północnej dzielnicy 
żywczego. Kupienie bułek, czy|miasta, przy ul. Nowomiej- 
rano mleka jest sprawą trudną |skiej 10, z nieodpowiedniego 
i pochłania wiele czasu. Na|na ten cel lokalu przeniesio- 
rogu Spiskiej i Brzezińskiej|no sklep spożywczy do lokalu 
jest pusty lokal sklepowy, ale|przy ul. Nowomiejskiej 5. Przy 
nikt się nim nie chce zaintere= |ul. Nowomiejskiej 9 zlikwido- 
sawać', wano sklep z zabawkami, nie 

„Na rogu ul, Karolewskiej |mającymi tam powodzenia i u- 
i Wygodnej mieści się sklep |ruchomiono tam sklep skórza- 
MHD nr 372, Znajduje się on|ny. Przy ul. Zgierskiej 87 prze 
o kilka kroków od  fabryki|niesiono artykuły gospodar- 
dziewiarskiej i z drugiej stro- |stwa domowego do sklepu 
ny — od dworca Kaliskiego. |chemicznego, mieszczącego się 
W promieniu przeszło kilome- |w tym samym budynku, a m 
tra nie mamy innego sklepujto miejsce otwarto sklep elek- 
uspołecznionego. Zdawałoby |trotechniczny. 
się więc, że sklep ten powinien Ostatnio dyrekcja MHD — 
być obszerny i dobrze za0pa-| północ złożyła own) na lo- 


trzony. Tymczasem, wówczas Eai ory (UPUTA i 
i . Limanowskiego 
gdy ludzie wracają z pracy do 109 64 sklep owocowo- ej 


sklepu nie można się wcisnąć |, ; 1 
taki jest tłok. Bo i lokal mały do a GA ÓW 
i personel sklepu szczupły. A | genie i obuwie) i na 3 lokale 
lokal można by powiększyć olprzy ul. Zbocze (na 2 sklepy 
PEE a THY pori karz|SPOŻYWCZE i 1 włókienniczy). 
LOONA ECNAGY 1eCGTZ| Ale to jeszcze nie wszystko. 
przywozi pieczywo późno, tak, | piany rozbudowy sieci skle- 
że robotnicy nie mają  Świe- |pgyy uspołecznionych powinny 
żych bułek czy chleba na Śnia- | objąć także najdalsze peryfe- 
danie, Dostawca przywozi mle |vję Trzeba zwrócić także spe- 
ko w godzinach t ilościach do- cjalną uwagę na otwieranie 
wolnych tak, że po, kilkunastu sklepów spożywczych, których 
minutach mleka już brak. Pod brak jest szczególnie dotkli- 
dostatkiem jest tylko wódki, 

którą kupuje się poza kolejką. I jeszcze jedno. Skle 
y } i py na 
Dowodem, że dyrekcja MHD [peryferiach winny być otoczo- 
nie interesuje się naszym SKIE |ne przez dyrekcje specjalną 
pem jest fakt, że od 1 Um.jopjeką, a ich dobre zaopatrze- 


Technikum Włókiennicze 


wprowadzono przerwę od 10 
do 15. 

W dzielnicy naszej nie m 
zupełnie sklepu mięsnego...“ 


nie i sprawna praca przedmio- 


g tera ciągłej kontroli i troski. 


(w) 


w 7-piętrow 


Przy zbiegu ulic Żeromskie- 
go i Wróblewskiego dobiega 
końca budowa olbrzymiego, 
siedmiopiętrowego gmachu dla 
Technikum Włókienniczego. 
Gmach ten © kubaturze 60 
tys, m. zawiera ok, 400 po- 
mieszczeń i przeznaczony jest 
zasadniczo na internat, ale do 
czasu wybudowania oddzielne- 
$o budynku szkolnego, . będą 
się tutaj odbywały również za- 
jęcia naukowe, 

Pomimo, że zakończenie bu- 


ym gmachu 


siącu maju, część zawarta po- 
między piętrami 2-gim a 6-tym 
jest już wykończona. Począw- 
szy od dfńia wczorajszego słu- 
chacze Technikum Włókienni- 
cześo odbywają tutaj zajęcia. 

W nowym gmachu zostaną 
urządzone odpowiednio wypo- 
sażone laboratoria, otrzymają 
również oddzielne pomieszcze- 
nia działające na terenie Te- 
chnikum organizacje, 

W budowie jest również ol- 
która po- 


A angrem 
Takie listy często napirwaja i 
do naszej Redakcji, Pochodzą 
z różnych przedmieść Łodzi. Od marca 
Jest to sygnałem, że rozbudo > 7 i 
wująca się stale sieć sklepów Sz zepiemia 
handlu uspołecznionego naj- ochronne 


częściej powstaje chaotycznie, 
bez badania potrzeb danej 
dzielnicy i potrzeb miasta, że | przeprowadzane co roku szcze- 
poszczególne dyrekcje (MHD |pienia ochronne. Będą to 
i PSS) nie porozumiewają się| szczepienia przeciwko trzem 
ze sobą, że nie współdziałają,| chorobom; durowi brzuszne- 
że nie uzupełniają się.  Listy| mu, ospis j dyfterytowi (bło- 
naszych czytelników gą rów-| niey). 4 

nież dowodem, że handel uspo| Jeśli chodzi o szczepienia 
łeczniony nie dotarł jeszcze i| przeciwko durowi brzuszne- 


1 marca rozpoczynają się|; 


brzymia stołówka, 
mieści jednorazowo 600 osób. 


nych. dowy przewidziane jest w mie- 
kapa 
a ROMA (Rzgowska 82) — 
z żądzy ieK,ED. „W dni pokoju”, dod. 
ŻW „W kraju  soejallzmu' 
{ E O [EN TR nr 6-51, g. 18, 20, dozw. 
g. 18, 20, dozw. od lat 7] od lat 12 
LUTY TEATRY BAŁTYK (Narutowicza 20 | Sojusz (Nowe Złotno) 
DZIS „Cienie na torach* dod. nieczynne s 
NOWY (Więckowskiego | „Żerań* g 148, 16, 18,20) 
Modestą 5 $ lat 14 STYLOWY (Kilińskiego 
15) g., 18.30  „Horsztyń dozw. od la 123) „Niedźwiedźć, dod 
JUTRO ski“ GDYNIA (Przejazd 2) „Grzech“, „Dziadek do 
Katarzyny WOJSKA POLSKIEGO „Program Naukowo-O orzechów”, g. 18, 20 — 


„Zemsta”, g. 19 „Zem- 


(Jaracza 27-29) 


g. 15,80| światowy* nr 7-52, PKF 


i lat 12, 
nr 7-52 „Od startu do) Conis 9d lat 


meta Mo mkw róWszrcmNY (obr su| BWA © 9) Mirae Mist aao 
Kom. Miejska M - y - , 16, 19, 20, , y + dod. 
Pogot. Ratunkowe 251-44| lingradu 21) g 19 „Mo-| „ODA GWARDIA (dla pranka Aar a Ar 
Straż Pożarna 8 ralność pani Dulskiej“. mladnako A ECA &. 18, 20, dozw, 
Miejski Ośr. Infor 159-15 MUZYOZNY (Piotrkow- Bewa 2 szyny*. dod lat 12 
ska 283) g. 19.15 „OT-| " s TATRY (Sienkiewicza 40) 


feusz w piekle“, 


„Nauka biiżej życia”, g. 


16, 18, 20. „Bojownik wolności“ g. 


A Y MAŁY (Traugutta 1 y 5 A ; 
DYZURY 1430 „Dwa tygodnie G|MUZA (Pabianicka 173) FEAN. AB MAD. BOPORY 
ADTEK | gu m A R 2 "Gu [WISKĄ  (Póójsza © > 
„PINOKIO* (Kopernikaj ment“ g. 18, 20 — dla Grzesznicy bez winy“ 
A. S. nr 6 (Piotrkowska| 16) g. 17 „Pieśń Sarmi-| młodz. niedozw HRAS TAD % da od 
163), A. S, nr 48 (Naruto-| koʻ, AE (Rinio wara A Ady . 
ą 00 O AB 1) « u „ „Załoga g8: „30, s 

eoma Ml, 4. 5. i HARLEKIN? u Pepecza| 18.30, 2030, dozw, od lat | WOLNOŚĆ - (Napiórkow- 
20 (Więckowskiego 21), A | choinkowa” > 12 ) skiego 16) „Zaloga“ g 
S. nr 31 (Karolewska 48),| X PRZEDWIOŚNIE (Żerom-| 16, 18, 20 dozw. od lat 12 
A, S. nr 3 (Napiórków-| WARSZAWSKI  TEATR| skiego 74) „Skandal w |ZACHĘTA (Zgierska 26) 
skiego 41). OBJAZDOWY „GNOM Clochemrrle** g, i8, 20| „Szalony lotnik“ g. 18, 
"A, 8. nr 41 (AL Ko-| (Południowa 11) g. 16| dla młodz, niedozw. 20, dozw. od lat 12 
ściuszki 48) dyżuruje co-| »Paluszka* — przedst. |REKORD (Rzgowska 4) 

dziennie. zamkn, „Kopciuszek*, dod. — 

„Krew PD g. 18, 20 Z : X j 
POŁOŻNICZO- e dozw. od lat È 

I OINEK OLOGICZNY kd KERNA e ROBOTNIK (dla młodz) y GIC e 

Dzis dyżuruje całą dobę Kilińskiego 176) „Zwa- Dziennik 
Szpital im  Curie-Skło-|BAIRĄA  (Fra'r'srxanska riowane lotnisko", dod. „” 

dowskiej, ul. Curie-Skło-| 31) „Bajka 6 rybaku ij „Twórczość Gzyszkiną*, Łódzki” 


dowskiej 15. 


rybce* progr. składany 


E. 17, 19 


TRZIENNIK ŁÓDZKI nr 36 (2352) 


nie opanował całkowicie naj-| mu, 


dalszych 


botnicze. 


to szczepienia obejmą 


przedmieść Łodzi, | wszystkich łodzian w wieku 
gdzie mieszczą się kolonie ro-|gq 5-ciu do 60-ciu lat, 


Będą 


one przeprowadzane w 34 


Naprawiając swe błędy Miej | punktach miasta, poza tym 


ERADiIO = 


WTOREK, 12 LUTEGO 


we wszystkich zakładach pra- 
cy posiadających punkty le- 
karskie oraz w szkołach. Od 
szczepienia zwalnia tylko za- 


Wiadomości — godz. 12,04, 17.00, | świadezenie lekarskie. 


21.00 i 23.50. 


11.45 Głos mają kobiety. 18.25 


Szczepienia przeciwko dyfte 


Program dnia. 13.30 Audycja szkol | rytewi į ospie przeprowadzane 


na dla kl. I i II. 14.15 Muzyka dla 


wszystkich. 14.50 Muzyka rozryw- 


kowa. 15.30 Audycja dla świetlic 


będą w przychodniach dla 
dzieci, Pierwsze obejmują dzie 


dziecięcych. 16.00 Wszechnica Ra-|ci urodzone w 1951 r, i wszyst 


diowa. 17.45 Ludzie pierwszego 
szeregu. 18.00 Muzyką ludowa. 18.25 
Pieśń górnicza, 18.30 Wszechnica 
Radiowa kurs II. 


kie nieszczepione — do 10-g0 
roku życia. Dziecj szczepione 


19.30 Muzyka ij w 1948 i 1949 r. będą szcze- 


aktualności. 20.00 Koncert a/mfo-| pione obecnie po raz drugi, 


niczny z Katowice. 20.58 Stan po- 
gody. 21.26 Wiadomości sportowe. 


tucji. 21.40 Koncert krak. chóru i 


ork. 21.50 Frag. prozy A, Puszki- 


na. 22.05 Muzyka. 22.00 Odcinek li- 


Możesz zostać nauczycielem 


1 marca rozpoczynają się kursy 


lat życia i posiadają co najmniej 
7 klas szkoły podstawowej. 
Absolwenci 5-miesięcznego Kur 
su uzyskują pełne kwalifikacje do 
nauczania w szkole podstawowej. 
Pozostałe kursy dają uprawnienia 
tymczasowe i absolwenci mogą 
uzupełnić kwalifikacje w czasie 
pracy zawodowej,. korzystając ze 
specjalnych form nauki zaocznej 
w tzw, komisjach rejonowych, 
Nauczyciel kwalifikowany ma rów 
nież zapewnione szerokie możli» 
wości wyższych studiów. 


Podania o przyjęcie na kurs na 
leży kierować do Wydziału Oświa 
ty Prez. RN m. Łodzi — oddział 
szkolenia i doskonalenia kadr (po 
kój nr 250). Kandydaci którzy BĄ 
obecnie uczniami szkół średnich 
ogólnokształcących składają podas 
nia na ręce dyrekcji szkół. Inną 
bezpośrednio do Wydziału Oświaą 
ty. Do podania należy dołączyć 
szczegółowy życiorys, ostatnie 
świadectwo szkolne, opinię dy- 
rekcji szkoły, organizacji maso» 
wych i Świadectwo  lekarskig, 
Absolwenci szkół podstawowych 4 
średnich dołączają także opinię i 
zgodę swych zakładów pracy. Ter 
min składania podań do 20 bm, 


w Łodzi I w Zgierzu 
wysłąpi rewia lodowa 


Włókniarz  zakontraktował 
ostatecznie przyjazd na gościn 
ne występy do Łodzi rewii lo= 
dowej z Katowic. 

Łyżwiarze wystąpią w Ło= 
dzi na lodowisku przy Alei 
Unii 15 i 16 bm, a trzeci wy- 
stęp zorganizowany zostanie 
17 bm, w Zgierzu. 

Z Katowie przyjedzie zespół 
złożony z 30 zawodników. Pro 
gram występów ma być þar- 
dzo urozmaicony, Popisy od- 
będą się wieczorem przy świe 
tle elektrycznym. 

Zapowiedź przyjazdu do Ło 
dzi i Zgierza rewii lodowej O= 
budziła duże zainteresowanie, 


A REFLEKTOREM pok ODZ [22 


- WSPINACZKA. __. 
PRAWIE GÓRSKA ~“ 


Winda jest to taki przyrząd, 
który służy do przewożenia w 
górę różnych ciężkich przed 
miotów. Bywają także windy 
przeznaczone do przewożenia 
ludzi, a między tymi niektóre 
do przewożenia.. kawy, 

Taka na przykład istnieje 
w gmachu ORZZ przy ul. Trau 
gutta 18. Bo w godzinach (11 
—13) największego napływu 
interesantów winda jest 
nieczynna (a gmach jest 5-pię 
trowy), Dlatego, że windziarka 
roznosi (lub też rozwozi tąż 
windą) kawę. 

Więc biedni, spoceni intere- 
sanci biur na 4 i 5 piętrze 
zdobywają wyżyny „per pe- 
des“ spoglądając tęsknym o- 
ciem ma „nieczynna“ windę. 
A przecież nie wszyscy wyjeż- 
dżają po tym w góry i chcą 
ten marsz traktować jako tzw. 
zaprawę, 


SUMIENNY KASJER 


Ob. Władysław  Dorobisz, 
wracając z Łodzi do Kiele 
(gdzie mieszka) kupował bilet 
na Dworcu Kaliskim. Przy wy 
dawaniu reszty zaszła pomył= 
ka na niekorzyść pasażera, wy ` 
nosząca 10 zł, Kasjer obiecał 
ob. Dorobiszowi, że po spraw= 
dzeniu kasy odeśle mu tę su% 
mę. 

Jak się nam w tajemnicy 
przyznaje ob. Dorobisz, nie 
bardzo w to wierzył, sądząc, 
że kasjer w hawale pracy za- 
pomni o tej sprawie, I mile 
się rożezarował. Bo kasjer - 
Władysław  Kutermankiewicz 
nie zapomniał i pieniądze (choć 
nie jest to suma wielka) przes - 
stał nastepnego dnia pocztą, 


Szczepienia przeciwko ospie| 
21.30 Poznajemy projekt Konsty- | obowiązują dzieci urodzone w 


1951 r. i starsze dotychczas nie 
szczepione. Do powtórnego 


teracki, 22.15 Gra ork, J. Cajmera | szezepienią winny stawić się 
23.00 Muzyka kameralna Beetho-| dzieci, które ukończyły 6 lat. 


vena. 


Program rozglośni łódzkiej 


11.40 Chwila muzyki. 13.20 Chwi 
lą muzyki, 13,55 Audycja szkolna 
dla Kl. III. 16.20 Z mikrofonem 
rzez miasto i wieś. 16.35 Suita z 


Punkty szczepienia będą po- 
dane w oddzielnych ogłosze- 
niach. Szczepienia będą trwa- 
ły do 15 maja br, Poddanie się 
im leży w naszym interesie, 


p 4 
baletu „Zaczarowana miłość". 17.15| bo zabezpiecza nas od chorób. 
Koncert rozrywkowy w wyk. or-|Nie powinny o tym zanpomi- 


Kkiestry ŁRPR. 1735 
ka została racjonalizatorką'. 18.50 


Łódzki tygodnik dźwiękowy. 19.15, 


Rezerwa, 19.25 Program na jutro. 


„Jak prząd- |nać matki 


dtające o zdrowie 
swych dzieci, 
(w) 


PO RAZ DRUGI 


Właśnie upłynął rok, kiedy 
pisaliśmy o tym, że poczekal= 
nia przychodni ZLP na Sto- 
kach -może się „poszczycić* 
iście mroźnym powietrzem, 
Żeby temu zaradzić przy krze 
słach położono... stomiane wy- 
cieraczki, które izolowały nogi 
od betonowej zimnej posadzki, 

Obecnie w poczekalni jest 
równie zimno jak w roku ub., 
tylko że nie ma już wycierg= 
czek, 


ŁAM 


Młodzież akademic 


ka zdobywa wiedzę 


Mówimy e Konstytucji 


=- (tworzyło się 
przede mną 
nowe życie! 


RYSZARD KAROLCZAK 
inwalida, absolwent kursu telemonte 
rów, 


W art 60 projektu Konstytucji 
Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej 
jest mowa o opiece nad inwalidami, 


Jakże prawdziwe są te słowa! Są 


"ene nie tylko napisane, ale również 


; 


realizowane przez Państwo Ludowe. 

Jestem inwalidą cywilnym 80 proc, 
Mam lat 19. W dniu LIX. 1951 roku 
zostałem przyjęty na  5-mlesięczny 
kurs telemonterów stacyjnych dla in- 
walidów, zorganizowany przez Prezy- 
diam Rady Narodowej m. Łodzi, któ- 
ry ukończyłem x wynikiem  celują- 
cym. | 

Dziś wiem, że otworzyło słę przede 
mną nowe życie, wiem, że nie będę 
ciężarem dla społeczeństwa, że będę 
razem z ludźmi zdrowymi pracował í 
budował lepszą przyszłość, 

W związku z ogłoszeniem projektu 
nowej Konstytucji przyrzekam, że 
jeszcze bardziej wzmogę swoje wy- 
silki, aby nie tylko utrwalić zdobytą 
wiedzę na Ktrsie, ale ciągle ją roz- 
szerzać, by, mimo że jestem inwalidą, 
zostać przodownikiem pracy, | 


przewiduja olbrzymi 
rozwój szkolnictwa wyższego. 
Szerokim rzeszom młodzieży robotniczej 
1 chłopskiej, odsuniętej przed wojną od 
nielicznych źródeł nauki i kultury, stwo- 
rzono chbecnie dogodne warunki studiów. 
Wyższe zakłady naukowe, których gęsta 
sieć pokryła cały kraj, zostały bogato 
wyposażone we wszelkie pomoce nau- 
kowe, ułatwiające młodzieży zdobywanie 
wiedzy. 


Na zdjęciu — studenci przeprowadzają 
ćwiczenia w laboratorium chemicznym 

* Uniwersytetu Łódzkiego. 
CAF — fot. Dąbrowiecki 


Plan 


sześcioletni 


Odsoczywaja i uczą się 
Nowy rodzaj wczasów 
dla najmłodszych 


obywateli 


Wyrazem troski o należyty rozwój 
naszych najmłodszych obywateli są 
wprowadzone niedawno wczasy 42- 
dniowe, 

Dzieci wyjeżdżające na takie wcza- 
sy nie muszą przerywać nauki, W do 
mach wypoczynkowych bowiem do- 
biera się grupy dzieci z tych samych 
klas i prowadzi się normalne lekcje. 
Ponieważ jednak na wczasy te 
syła się przede wszystkim dzieci słab 
sze, anemiczne, zajęcia rozplanowane 
są tak, aby mali wczasowicze prze- 
bywali jak najwięcej na powietrzu, 
aby dobrze się odżywiali i dużo wy- 


poczywali, 

Dla dzieci łódzkich mamy dwa ta- 
kie całoroczne punkty wczasowe. Je- 
den w Grotnikach, drugi w Jagniąt- 
kowie, W tym tygodniu 90 dzieci 
kończy swój pobyt w Grotnikach, W 
dniu 18-go rozpoczyna się turnus w 
Jagniątkowie, dokąd wyjedzie 80 dzie 
c w wieku odpowiadającym szóstej 
i siódmej klasie szkoły CY! 


a 


Robotnicy grają sztukę o chłopach 


- opółdzielnia rozwija się pięknie! 


Pietrzakowa — bohaterka „Zwycięstwa” w Łodzi 


~ W ubiegłą sobotę zespół teatralny 
Klubu Fabrycznego ZPB im, Stalina 
w Łodzi wystawił sztukę J, Warmiń- 
skiego „Zwycięstwo”, Przedstawienie 
to było niezwykłe: przyjechała na 
nie z Pomorza Antonina Pietrzakowa, 


autentyczna bohaterka sztuki napisa- 
nej, jak wiadomo, przez Warmińskie- 
go na tle prawdziwych faktów, jakie 
wydarzyły się swego czasu w Roz- 
gardzie, 

Robotnicza paliczność witała mi- 


łego gościa z manifestacyjną serdecz- 


nością, Korzystając ze sposobności 
zapytaliśmy Pietrzakową o dalsze lo- 
sy spółdzielni „Zwycięstwo”. 

— Z początku — odpowiada Pie- 
trzakowa — działo się wszystko tak, 
jak to pokazanę jest w sztuce, Kiedy 
jednak spółdzielnia produkcyjna po- 
wstała już, mieliśmy z nią trochę kło 
potów, ponieważ weszli do niej nie- 
pewni osobnicy, którzy chcieli rozbić 
ją od wewnątrz. Jednakże — a było 
to po Gryficach — przejrzeliśmy ich 
grę i wykluczyliśmy ich ze spółdziel- 
ni. Teraz rozwijamy się pięknie, Ma- 
my już 40 sztuk bydła, Jesienią ob- 
sialiśmy 80 ha roli, Resztę dokończy- 
my na wiosnę, tak że nie pozostawi- 
my ani jednej piędzi nieużytku, 
Więc jesteście zadowoleni ze 
spółdzielni? 

— Tak — zabłysły oczy Pietrzako- 
wej. — Wiedzieliśmy z śóry, że nie 
ma, jak spółdzielnia produkcyjna! A i 
bardziej chwiejni go 
mieli po rocznym -rogii 


arza Zrozu- f| 


nak korzystniejsza jest praca w spół- 
dzielni, niż praca indywidualna, 
Niech pan o tym napisze, ażeby rów- 
nież į inni chłopi zrozumieli tę praw- 
dę, | po również dodać, że ja i 
obaj delegaci z Rozgardu przyjecha- 
liśmy tu, do Łodzi, na to przedsta- 


wienie bardzo uszczęśliwieni, Cieszy“ 


nas, że sztukę o nas, chłopach, grają 
właśnie robotnicy. Znaczy to bowiem, 
że łączność między wsią a miastem 
staje się coraz ściślejsza, p 


„EXPRESS TEUSTROWANY" 


© zbliżą do spraw produkcyjnych 


$ 
że 


powinien się składać 
Na marginesie odbywającej się kampanii wyborczej 


© zmobilizują do wykonywania i przekraczania 


BTUD ZWI 


=z przodujących pracowników 


Na terenie Łodzi przystąpiły fuż do kampanil wyborczej wszyst. 


kie łódzkie zarządy okręgowe z 


ązków zawodowych. W pierwszym 


etapie przeprowadzane są wybory aktywu grup związkowych, a więc 
mężów zaułania, społecznych inspektorów pracy, delegatów socjal- 
no-ubezpieczeniowych 1 organizatorów pracy kulturalno-oświatowej. 


DYSKUSJACH na zebraniach | gowy Zw. Zaw. Kolejarzy, 


jak też 


wyborczych omawiane są spo- | Pracowników Budowlanych.. Jeszcze 


soby usprawnienia pracy i podniesie- 
nia jej wydajności, wzmożenia walki 
o obniżenie kosztów własnych oraz 
polepszenia warunków pracy i bytu 
związkowców. 

Trzeba stwierdzić, że niedociągnię- 
cia, jakie popełniano w pierwszych 
dniach akcji wyborczej, w wielu wy- 
padkach usunięto, Naprawił swe błę- 
dy przede wszystkim Zarząd Okrę- 


W pewnym urzędzie... 


RZĄD pocztowy przy ul. Mo- 
U niuszki 4 jest ładny, widny, 
obszerny, dobrze but grew Na ho 
norowym miejscu wisi wielki, bardzo 
wielki zegar, Poza tym w urzędzie 
są okienka, a w okienkach auten- 
tyczne kwiatki, Co tu dużo mówić — 
doskonały urząd pocztowy! 


Nio dziwnego, że interesantów jest 
tu zwykle dość dużo, Niezwykły na- 
tomiast jest gwar, rozbrzmiewający 
czasem tak, że mimo woli człowiek 
szuka wzrókiem napisu: „Proszę o ci- 
szę', który by uśmierzył tempera- 
menty pocztowych klientów, 


Ale głośne rozmowy trwają. 

— Miło popatrześ — mówi ktoś 
wskazując wzrokiem na okienka, 

— Ale mniej miło coś załatwiać — 
odzywa się inny głos, lekko podener 
wowany, 

— Zależy — łagodzi z uśmiechem 
jakaś młoda panienka, — Trzeba się 
tylko dobrze urządzić, Ja zawsze za 
bieram ze sobą skrypty, żeby czas 
mi siłę nie dłużył, 

— Bo pani się uczy. A ja pracuję 
i wszystko we mnie , kiedy pa- 
trzę na ten zegar, Minuty płyną na 
nim jak woda, 

— Czego gł zj chce od tego zegara? 
Nie on winien, tylko na pewno gry- 
pa 

— Ładna grypa, którą trwa od pa- 
ru miesięcy! 

— Skąd pan wie? 
 — Bo co miesiąc przychodzę 
wpłacać pieniądze. 

Do urzędu wchodzi energicznym 
krokiem nowy interesant, Wchodzi, 
staje na środku, rozkłada ręce i wo- 
ła: „Co za nonsens!” 

Pytanie; Co tak bardzo oburzyło 
nowego klienta? 

LJ 


tu 


p * 
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niedawno zebrania wyborcze grup 
przeprowadzano w tych organiza- 
cjach w sposób mechaniczny, ze szko 
dliwym pośpiechem. Ustępujący mę- 
Żowie zaufania nie mieli przygotowa- 
nych sprawozdań na piśmie, co po- 
TOO WS że dyskusja była bardzo 
słaba, 


Takie lekceważenie akcji wybor- 
czej przez rady miejscowə dało się 
zauważyć w wydzialę kolei wąsko- 
torowej w Olechowie, podobnie na 
stacji Widzew i Łódź-Fabryczna, Na- 
tomiast przykładem zebrań przepro- 
wadzanych z jakimś dziwnym pośpie- 
chem może być PMS w Łodzi, gdzie 
wybory urządzono w czasie, przer- 
wy obiadowej, 


Nie wszystkie także zarządy okrę- 
gdwe przygotowały się należycie do 
wyborów. Np. powszechną bolączką 
dziewiarzy jest wadliwy terminarz 
zebrań i to, że nie zapewnia się na 
nie odpowiednich lokali, Niedomaga 
także sprawozdawczość, mimo że in- 
strukcja CRZZ mówi wyraźnie o ko- 
nieczności przygotowania ` dokład- 
'nych sprawozdań przez mężów zau- 
fania, W zakładach im, Duracza na 
16 zebraniach grup związkowych 
sprawozdań w ogóle nie złożono, 


Takie 1 podobne niedociągnięcia 
występują także w wielu zakładach 
przemysłu bawełnianego, jak w ZPB 
im, Stalina, ZPB im. Szymańskiego, 
ZPB im, Kunickiego i ZPB im. Okrzei, 
gdzie aktyw związkowy nie jest jesz- 
cze dostatecznie przygotowany do 
wyborów, 

W Pabianickich Zakładach Prze- 
mysłu Bawełnianego tamtejsza orga- 
nizacja związkowa nie uświadomiła 
jeszcze pracowników, kogo należy 
wybierać na mężów zaufania, nie wy 
jaśniono, że powinni to być przodu- 
jący robotnicy i związkowcy. Wynik 
był taki, że na zebraniu jednej z grup 
w tych zakładach wybrano na mę- 
żów zaufania osoby nie należące do 
związku zawodowego, 


planów 


Zupełnie inny przebieg miała akcja 
wyborcza w Urzędzie Pocztowym 
Nr L Przed samymi wyborami tanie 
tejsza rada miejscowa odbyła plenare 
ne posiedzenie, na którym omówiono 
dokładnie sprawę wyborów, ustalo- 
no kalendarzyk zebrań w poszczegól. 
nych grupach, Poza tym połecono rad 
com zakładowym, aby ci pomogli mę 
żom zaułania przygotować sprawozda 
nia i zorganizować zebrania, O ter= 
minach zebrań zawiadomiono pracow 
ników kilka dni wcześniej przez radio 
węzeł, gazetkę ścienną i ogłoszenia. 
Dlatego też irekwencja na zobraniach 
była duża, 


Po dobrze opracowanych sprawo- 
zdaniach składanych przez mężów 
zaufania, uczestnicy zebrań rozwinęli 
dyskusję, w której krytykowali 4 
wskazywali ną niedociągnięcia w pra 
cy związkowej, mówili o współzawod 
nictwie pracy i sprawach bytowych, 


Dużą pomoc w akcji wyborczej o- 
kazała także organizacja partyjna, 
Członkowie partii przez swój aktywe 
ny udział w zebraniach przyczynili 
się do podniesienia ich poziomu, 


O dobrym przygotowaniu kampanii _ 
wyborczej świadczą także zebrania 
związkowców Przemysłu Odzieżowe- 
go i Skórzanego, W kilku zakładach 
pracy przeprowadzono wzorowe Zo- 
brania wyborcze, na które zaproszo* 
no aktyw związkowy z innych fa- 
bryk i instytucji, 


Wybory to ważny okres w pracy 
związkowej, Powinny one stać się bie 
lansem całorocznej pracy grup i mę- 
żów zaufania, Żaden głos, jaki padnie 
na zebraniach wyborczych, będący 
przejawem troski o podniesienie ja” 
kości produkcji i polepszenie warun- 
ków pracy, nie może przebrzmieć bez 
echa, W dużej bowiem mierze kry- 
tyczne uwagi i dostrzeżone braki w 
dotychczasowej pracy grup związko * 


wych przyczynią się do usunięcia 
tych niedociągnięć, 
Wybór, na mężów zaufania 


najlepszych robotników, przodowe 
ników pracy i racjonalizatorów 
spowoduje, że grupy związkowe w 
jeszcze większym stopniu żyć bę- 
dą sprawami produkcyjnymi, zmo» 
bilizuje je do wykonywania i prze 
kraczania planów, (r) 


Oceni wyniki i ustali zadania 


Narada racjonalizatorów 


przemysłu bawełnianego w Łodzi 


W tych dniach zorganizowana zo- 
stanie w lokalu Zw. Zawodowego 
Włókniarzy — oddział I Bawełna, 
narada produkcyjna poświęcona 
racjonalizacji pracy. Wezmą w niej 
udział przedstawiciele klubów ra- 
cjonalizatorskich, wybitni racjonali- 
zatorzy przemysłu bawełnianego, 
rady zakładowe oraz  przedstawi- 
ciele dyrekcji zakładów. 

W czasie narady omówione zo- 
staną wyniki osiągnięte w roku 
1951 oraz zadania w roku  bieżą- 
cym. Na) marginesie należy zau- 
ważyć, że rok ubiegły zaznaczył 
się dalszym wzrostem umasowienia 
ruchu racjonalizatorskiego w prze- 
myśle bawęłnianym. 

Dowodzą tego cyfry: 117 wnios- 


ków  racjonalizatorskich  zatwier- 
dzonych i premiowanych, 1 milion 
454 tys. zł oszczędności uzyska- 


nych z tego tytułu i 63,074 zł pre- 
mii wypłaconych racjonalizatorom. 
Liczba członków klubów wzrosła 
zaś w roku ubiegłym do 760. 


Na wspomnianej naradzie podda- 
ne zostanie również krytyce stano- 


wisko niektórych dyrekcji zakła- 
dów produkcyjnych. Jak wynika 
bowiem z doświadczenia, admini- 


stracja fabryki nie zawsze docenia 
wagę zagadnienia. Zdarzały się na- 
wet wypadki wypaczenia sprawy, 
jak np. w zakładach im. Hanki. 


Sawickiej, gdzie dyrekcja przezna” 
czyła 
skiego na inne zupełnie cele, 


lokal klubu racjonalizator- 
(fb.) 


WAĄCEK: — Popatrz co za Śliz- 


WICEK: — Ot i masz skutki, 


gawica!., Dozercy nie uprzątają śnie |Śmiałeś się z niego i sam leżysz! Czy 
gu, który zamarza w grudki, Znowu |li: nie śmiej się dziadku z cudzego 
jeden gość wywrócił się!.. Ale ko- | przypadku! j 


miceznie!... 


WACEK: — A ty nie bądź za mą- 


"| WICEK: — Czego się śmiejesz? |dry.« 


WICEK:—0O raju! Wywaliłem się!.., 

WACEK: — To są skutki pra- 
wienia komuś morałów, Ale chodź- 
my do właściwego sprawcy, do do- 
zorcy, spytać dlaczego nie sprząta 
na UliCYw j t 


WICEK: — Czemu przed domem 
i na jezdni jest taki bałagan? Dla- 
czego nie wyjdzie pan posprzątać? 

DOZORCA: — Na taki Śnieg? 
Czyście panowie na głowe unadli?!.. 


STR. 4, 


Zmierzą się we Wrocławiu 


Skład rep. CSR 


na mecz bokserski 
z rep. Polski 


Reprezentacja bokserska CSR wy- 
stąpi w meczu z Polską 17 bm. we 
Wrocławiu w następującym składzie: 

Majdloch, Muzlay, Zachara, Jerza- 
bek, Vitovec, Koudela, Torma, Pri- 
choda, Koutny "i H. Netuka, (Rezer- 
wowi; Petrina II, Stehlik, Krocak). 


„EXPRESS ILUSTROWANY“ 
2211 narciarzy przybyło na metę 


Masowy 


ziaza do 


I 
I 


zakończeniem wielkiego raidu narciarskiego PI IK 
Gorąca manifestacja sportowców przed pomnikiem Lenina 


W ub. niedzielę zakończyła się w 
Zakopanem największa impreza w 
historii turystyki polskiej — tury- 
styczny raid narciarski, organizowa- 


W drużynie CSR widzimy dwa no- |ny przez PTTK. 


we nazwiska! Jerzabek i Vitovec. 


Większość drużyn przyszła na me- 


Ki a Rag tytuł mistrzów tę w doskonałej formie, co przy bar- 
a r eżący, j „| dzo ciężkich warunkach raidu jest 
Czechosłowacy wyjeżdżają z Pragi | szczególnie godne podkreślenia. Na 


w piątek, 15 bm 


ll liga bokserska 


Zmów klęska 
pięściarzy Włókniarza (Łódź) 
Tym razem w Olsztynie 


W meczach pięściarskich o mistrzo 
stwo II Ligi zrzeszeniowej uzyskano 
mastępujące wyniki: 

W Olsztynie Ko 


Włókniarzem 
18:2. Z ciekaw- 
szych walk wymie 
~ nié należy zwy- 
© cięstwo Doleckie- 
my go w wadze piór- 
kowej przez t.k.o. 
z Cozasiem, oraz 
w _ lekkopółśred- 
niej zwycięstwo 
Sadowskiego nad  Lewandowskim. 
W półciężkiej i ciężkiej Kolejarz zdo 
był punkty w. o. 

W Zabrzu Górnik wygrał z Budow- 
lanymi 13:7, Grzywocz I (Gr.) poko- 
nał w piórkowej Kaczmarka, a GRY 
wocz II w lekkośredniej wygrał z 


lejarz II wygrał z Wielkiego Lenina. 


trasach raidu uczestnicy spotykali 
się wszędzie z pomocą władz tereno- 
wych, ludności wiejskiej i młodzieży, 

Po przybyciu na metę ostatniej 
drużyny (raid ukończyło 272 druży- 
ny, tj. 2.211 narciarzy) odbył się ma- 
sowy zjazd wszystkich uczestników 
raidu do Poronina, gdzie przed pom- 
nikiem Lenina odbyła się wielką ma- 
nifestacja Do uczestników  raidu 
przemówił przewodniczący Zarządu 
Głównego PTTK, poseł Reczek, Pod 
kreślił on symboliczne znaczenie za- 
kończenia raidu. przed pomnikiem 


„Zwycięstwo idei Lenina — powie- 
dział mówca — umożliwiło robotni- 
kom i chłopom polskim pełne wyzwo 
lenie społeczne i narodowe, dało im 
pełne prawa do korzysłania ze zdo- 
byczy kultury i nauki, do uprawiania 
sportu i turystyki, F 


Raid ten — stwierdził poseł Re- 


Koszykarze na obozie 
Ciekawy mecz 


łódzkich kadrowiczów 
W sali MDK w Łodzi odbyło się 


Buczkowskim przez t, k. o. w drugiej | uroczyste otwarcie obozu kondycyj- 


rundzie, 

W Grudziądzu Stal II ode 2 ha 
Ogniwo 18:2, W najładniejszej walce 
dnia w wadze muszej  Zawadz 
(Stal) pokonał przez t, k. o. Figlera. 
Pozostałe walki stały na słabym po- 
ziomie. ; 

W Tczewie 
Spójnię 11:9. 


CWKS IM zwyciężył 


+ 
f 


mam -a a 0 m 


SRODA, 13 LUTEGO 

18.45 „Sławni kompozytorzy i ich 
utwory", 14.10 Pieśni St. Moniuszki, 14.30 
„Maraton“ — fragment nie drukowanej 
powieści, 14.50 Koncert, 
dla świetlic dziecięcych, 16.00 Wszechni- 
ca Radiowa, 16.20 Program lokalny, 17.05 
Pogadanka sportowa, 17.25 Koncert, 17.45 
Radiowy kurs języka 
zaawansowanych, 18.00 Koncert solistów, 
18.30 Wszechnica Radiowa, 18.50 Program 
lokalny, 19.30 Muzyka i aktualności, 20.00 
Koncert, 20.40 „Za chlebem", 21.26 Wia- 
domości sportowe, 21.30 Muzyka tanecz- 
na — płyty, 21.50 Kronika kulturalna, 
22.20 Kameralną muzyka polska, 22.50 
Muzyka symfoniczna, 


Nocne dyżury aptek 


Dzisiejszej nocy dyżurują w Łodzi 
apteki: ul. Piotrkowska 163, Narutowi- 


rosyjskiego dla |ski. 


nego kadry narodowej 
łódzkich. 
Mistrz sportu Pawlak w imieniu 


koszykarzy 


ki zawodników odczytał zobowiązanie 


sumiennego wykonywania nałożo- 
nych obowiązków i stosowania się do 
poleceń zwierzchników i trenerów. 
Następnie przedstawiciel ŁKKF wrę 
czył Pawlakowi legitymację mistrza 
sportu, winszując mu tak zaszczyt- 
nego wyróżnienia. 

Po części artystycznej, w której 
wzięli udział artyści scen łódzkich: 


i} Wanda Malko, Mikułowski, Wajda, 
'į Stefański i Kaźmierczak odbył się 


mecz towarzyski kadrowiczów po- 
dzielonych na zespoły A i B. Gra by 
ła b. ciekawa i na dobrym poziomie. 
Wynik remisowy 80:80. W zespole A 
grali: Pawlak, Maciejewski, Micha- 


15.30 Audycja |lak, Mokwiński i Waligórski, a w 


drużynie B: Hędzelek, Śmigielski, 
Bednarowicz, Kwapisz i Chmielew- 
Wyróżnii się Maciejewski 1 
Pawlak oraz Kwapisz i Chmielew- 
ski. 


Szabliści AZS 


pokonali Gwardię 10:6 


W ośrodku sportowym ZS Gwar- 


j|dia odbył się mecz szermierczy w 


szabli pomiędzy łódzkimi zespołami 


cza 6, Rzgowska 147, Więckowskiego 2, {Gwardia — AZS. Przeciwnicy Wwy- 


Karolewska 48, 

Al. Kościuszki 48. 
Dyżur pozni pineala emy 
całą dobę dyżuruje szpital -M 


Napiórkowskiego 41 


. Cu- 


stąpili w najsilniejszych składach, 


dziś | A wygrał AZS w stosunku 10:6. 


Dla AZS-u punkty zdobyli: Ła- 


rlie-Skłodowskiej, ul. M. Curie-Skłodow- |komski -4, Dolecki 3, Piech 2 i Le- 


skiej 15, 
TEATRY 
Nowy — ,„,Horsztyński' — 18.50. 


Wojska Polskiego — „Zemsta — 19.00 

Powszechny — „Moralność pani 
skiej“ — 19.00 

Mały — „Dwa tygodnie w raju" — 19.3 

Muzyczny — „Orfeusz w piekle" — 19.15 

Pinokio — „Pieśń Sarmiko' — 17.00 

Arlekin — „Depesza choinkowa" — 17.00 


KINA 


BAJKA — Bajka o rybaku | rybca — 
18, 20 A 

BAŁTYK — Cienie na torach — 14, 16, 
18, 20. 

GDYNIA — Program naukowo-oświato- 


wy — 16, 17, 18, 19, 20, 21 
MŁ. GWARDIA — Bitwa o szyny =~ 
16, 18, 20 


MUZA — SOS — 18, 20 

POLONIA — Załoga — 16.30, 18.30, 20.30 

PRZEDWIOŚNIE — Skandal w Cloche- 
merle — 18, 20 

REKORD — Kopciuszek — 18, 0 

ROBOTNIK — Zwarioware lotnisko — 
17, 19 

ROMA — W dni pokoju — 18, 20 

SOJUSZ — nieczynne 

STYLOWY — Niedźwiedź — 18, 20 

ŚSWIY — Kulisy ringów — 18, 20 

TATRY — Bojownik wolności — 15,30. 
18, 20.30 

WISŁA — Grzesznicy bez winy, 16, 18, 20 

WŁÓKNIARZ — nieczynne z powodu 
re ortu 

WOLNOŚĆ — Załoga — 16, 18, 20 

ZACHĘTA — Szalony lotnik — 18, 20 

STRAZ NAREW ZA BĄCZER ACB 17 YE 
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wandowski 1, a dla Gwardii: Czar- 
necki 3, Milanowski 2, Mische 1. 
Na wyróżnienie zasługuje młody i 
ambitny zawodnik AZS — Łakom- 
ski, który nie przegrał ani jednej 


Dul- | walki. 


czek — to nowy rozdział turystyki 
polskiej, Na śnieżnych trasach spot- 
kali się po raz pierwszy na nartach 
górnicy i hutnicy ze Śląska, robotni- 
cy portowi z Wybrzeża, budowlani z 
Warszawy i Nowej Huty — młodzież 
i ludzie pracy ze wszystkich stron 
kraju. Uczestnicy raidu przeszli zwy- 
ciesko trudną walkę z przyrodą, u- 
cząc się solidarności i koleżeństwa w 
pokonywaniu ptzeszkód”, 

Na zakończenie manifestacji odczy 
tano list do Prezydenta Bolesława 
Bieruta, który przyjęli zebrani długo 
niemilknącą owacją. 

Wieczorem w sali teatru „Morskle 
Oko" w Zakopanem odbyło się uro- 


wienie największej ilości drużyn zdo- 
było PTTK, które wystawiło 43 dru- 
żyny, Pierwsze miejsce i naśrodę Za- 
rządu Głównego PTTK zdobyła dru- 
żyna ZMP z Nowej Huty. Następne 
miejsca zajęły drużyny: AWF IV, 
AWF V, drużyna PTTK z Gliwic i 
AWF II, 

Nagrodę GKKF dla nailepszej dru- 
żyny szkolnej zdobyło SKS Liceum 
Pedagogicznego w Czczynie. 

Wyniki zespołowe: 1) PTTK 48 
drużyny — 2.718 pkt., 2) Kolejarz 28 
drużyn — 1.697 pkt., 3) SKS 26 dru- 
żyn 1.640 pkt, 4) Stal — 24 drużyny, 
5) Budowlani — 17 drużyn, 6) Ogni- 
wo — 15 drużyn, 7) Górnik 15, 


czyste rozdanie nagród, Nagrodę pre-, 8) Spójnia 11, 9) AWF 10, 10) Unia 


miera J, Cyrankiewicza za wysta- 


10. 


Rumunia i Węgry triumfują 


Najlepsze rakietki świała 


Rczeanu (Rumunia) po raz 


W Bombaju zakończyły się mistrzo 
stwa świata w tenisie stołowym. 
Rumunka Roze- 


anu powtórzyła 
swoje sukcesy z 
dwóch poprzed- 


nich lat, zdobywa- 
jąc tytuł mistrzyni 
świata po raz trze 
cii W finale Ro- 
ý zeanu pokonała b. 
mistrzynię świata 
# Węgierkę Farkas 
po zaciętej, pię- 
ciosetowej walce 
3 21:17, 1121, 21:18, 
17:21, 21:14, 

Drugi tytuł mi- 


Farkas (Węgry) 
wicemistrzyni strzówski zdobyła 


świata. ` Rozeanu w grze 


mieszanej. Para ru- 

muńsko-węgierska 

Rozeanu — Sido pokonała w finale 

parę angielską D, Rowe — Leach 
3:0 (21:19, 21:13, 21:18), 

W grze pojedynczej mężczyzn Wę- 

gier Kocian zdobył tytuł wicemistrza 

świata, przegrywając w finale s Sat- 


trzeci zdobyła mistrzostwo 


chem 0:3 (19:21, 17:21, 
14:21), 
W grze podwójnej kobiet tytuł mi- 
strzowski zdobyły Japonki Nichimura 
— Narakara po zwycięstwie nad ze- 
szłoroczną parą mistrzowską siostra- 
mi Rowe (Anglia) 3:0. W grze po- 
dwójnej mężczyzn pierwsze miejsce 
zdobyli Fujijj — Hayaski (Japonia), 
bijąc w meczu finałowym Anglików 
Leach — Bergman 3:0. 
Międzynarodowa Federacja Tenisa 
Stołowego ustaliła, Że mistrzostwa 


świata w roku 1953 odbędą się w 


(Japonia) 


Bukareszcie, > | 


Rekordy Zatopka 


już zatwierdzone 


Miedzynarodowa Federacja Lek- 
koatletyczna zatwierdziła ostatnio 
nowe rekordy świata. 

M. in. zatwierdzone zostały re- 
kordy Emila Zatopka, ustanowione 
w ubiegłym roku: 15 km — 44,546, 
20 km — 59:51,7 oraz w biegu go- 
dzinnym — 20.052 m. 


Pod ligowym koszem 


Słaba kondycja Włókniarza 


spowodowała przegraną z koszykarzami Ogniwa (Kraków) 


Rozegrane w ub. hiedzielę, 10 bm, 
spotkania koszykówki e mistrzostwo 
Ligi przyniosły następujące wyniki: 

W KRAKOWIE odbyło się spotka- 
nie Ogniwo — Włókniarz, Koszyka- 
rzom Ogniwa udało się stosunkowo 

łatwo pokonać tło- 
dzian, chociaż do 
GH przerwy nie zanosiło 
się na to, O wyniku 
spotkania  zadecydo- 

N 
8 ile kondycja, Fakt, iż 
łodzianie nie wytrzy- 
mali kondycyjnie drugiej połowy za- 
wodów jest dość dziwnym zjawi- 
skiem, Przecież mamy obecnie pełnię 


wały nie tyle umie- 
jętności techniczne, 
sezonu koszykówki, więc trudno zna 


Ściślej powiązać się z terenem 
RE SE T E 


Pierwszy Zlot 


korespondentów sportowych z woj. łódzkiego 


ŁODZI odbył sle, Jako jeden z 
pierwszych w kraju, zlot ko- 
respondentów sportowych  wojewódz- 
twa łódzkiego. W obradach wzięło 
udział około 60 korespondentów. Po 
zagajeniu zebrania, członek Prezydium 
WKKF, ob. Michałowski, wygłosił re- 
ferat o roli i zadaniach, jakie spoczy- 
wają na Korespondentach spertowych. 
Mówca wskazał na konieczność infor 
mowania prasy o przejawach życia 
sportowego w LZS-ach, kołach sporto- 
wych i SKS-ach, o inicjatywie przeja- 
wianej przez sporteweów i łączeniu się 
ich w brygady produkcyjne w dążno- 
ści do podniesienia wydajności pracy, 


o postępach w zdobywaniu. odznaki 
SPO i propagowaniu imprez masy- 
wych. 


Ohowiązkiem korespondenta jest jea 
nocześnie wskazywanie gangsterskich 1 
*chuligańskich wyskoków tych jedno- 
stek, które biorą przykład z amerykań 
skiego trybu życia, utrndniają i roz- 


bijają pracę nad umasowieniem kultu- 
ry fizycznej i podniesieniem jej pozio 
mu. Dobrze pojęta i spełniona rola 
korespondenta to olbrzymi wkład w 
dzieło budowy kultury fizycznej. Na 
korespondencie sportowym spoczywa 
wielka odpowiedzialność, toteż praca 
jego musi być oparta na dokładnie 
zbadanych faktach. k 

Dyskusja, w której poruszono wiele 
ciekawych i istotnych spraw, wykaza- 
ła, że prasa sportowa była niedosta- 
tecznie informowana i zbyt luźno po- 
wiązana z terenem. Przed koresponden 
tami terenowymi leży ogromne pole 
do pracy i w zależności od tego, jak 
wywiążą się oni ze swych obowiązków, 
rozwój kultury fizycznej l sportu bę- 
dzie obejmował swym zasięgiem coraz 
szersze masy. 

Na zakończenie zebrani uchwalili re- 
zolucję, zobowiązując stę wziąć Jak 
najwydatniejszy udział w walce o rea- 
lizację tych- zadań. 
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“każdego m-ca na okres następny, 


leźć na to jakieś usprawiedliwienie. 

Najlepszym graczem w drużynie 
łódzkiej okazał się Jańczyk, zdobyw- 
ca 11 punktów. Najwięcej punktów 
dla Ogniwa uzyskali: Ciesielski i Lan. 
ger — po 12, Do przerwy wynik 
brzmiał 24:12 ma korzyść łodzian, 
lecz mimo tak znacznej różnicy puńk 
tów zwycięstwo przypadło Ogniwu w 
stosunku 47:37. Sędziowali Muszyń- 
ski (Poznań) i Budziaszek (Kraków). 


(Chr.) 
W GDAŃSKU Kolejarz (Ostrów) 
zwyciężył Spójnię (Gdańsk) 33:23 


(16:11), Mecz stał na słabym pozio- 
mie i toczył się przy stałej przewa- 
dze szybszej i lepszej technicznie dru 
żyny Kolejarza, 

Najwięcej punktów dla Kolejarza 
zdobyli: Mocek — 12 i Nowacki — 
11, dla Spójni Rosiukiewicz i Flor- 
kowski — po 6. Sędziowali Twardo 
(Warszawa) i Gotarbowski (Gdańsk). 


W WARSZAWIE poznańska Stal 
zwyciężyła po słabej grze miejsco- 
wego Kolejarza 54:44 (30:18), Druży- 
na warszawska wykazała słabe przy- 
gotowanie techniczne, W Stali naj- 
lepszym graczem był zdobywca 
22 pkt. Karalus, Spotkanie prowa- 
dzili sędziowie Raczyński i Smelter 


z Łodzi. 


Rekord świata 
pobił Andersen 
w jeździe szybkiej na 10 km 


Na  przedolimpijskich zawodach 
łyżwiarskich w jeździe szybkiej 
Andersen (Norwegia) pobił rekord 
świata na dystansie 10.000 m, uzys- 
kując czas 16:32,6 min. 


Redakcja noena: 


Nr 37 


W tenisie stołowym 
s 4 e 
mamy mistrza todzi 
Ognisko-Spóina 6:5 
Decydujący trzeci mecz o mistrzo- 
stwo Łodzi w tenisie stołowym w 
klasie wojewódzkiej łódzkiej Ogni- 
sko — Spójnia 
zakończył się po 
zaciętej walce 
zwycięstwem 


Ogniska 6:5. 
Było to trzecie 
spotkanie tych 
lrużyn, przy 
czym dwa  po= 
przednie wygrała Spójnia 6:5. Tym 


samym tytuł mistrza zdobyło Ognis= 
ko, natomiast Spójnia została wice- 
mistrzem. 

Punkty dla Ogniska uzyskali: Su- 
peł i Wystop po 2, Guzik 1 oraz 
para Supeł — Wystop 1, a dla Spój- 
ni: Krygier 3, Szofel 1 i para Kry- 
gier — Szofel 1. Zawody cieszyły 
się dużym zainteresowaniem. Wy- 
różnili się Wystop i Krygier. 


Rewia lodowa - 
wystąpi w Łodzi 


Jeśli tylko pogoda dopisze, to zna= 
czy będzie mrozik t lód, ujrzymy 
jeszcze w bież. tygodniu wielki po- 
pis rewii lodowej. 

Atrakcję tę będziemy mieli do 
zawdzięczenia Włókniarzowi, który 
sprowadza zespół śląski z Katowie 
na dwa występy (piątek i sobota). 
Rewia odbędzie się na lodowisku 
stadionu przy Al. Unii, o godz. 18. 

Fakt, iż jest to pierwsza tego 
rodzaju impreza w Łodzi oraz bo= 
gaty program (18 numerów) zapew= 
nia jej powodzenie, 


Słabo grali 
hokeiści Włókniarza 
z Gwardią (Bydgoszcz) 


W towarzyskim meczu hokejo 
Gwardia (Bydgoszcz) pokazała. tódz- 
kiego Włókniarza 8:4 (2:1, 4:0, 2:3). 

J Łodzianie. zagrali 
słabo, zwłaszcza 
w drugiej tercji. 


Zwycięstwo Gwar- 
dii zasłużone, 
j Bramki dla Gwar 
a) dii uzyskali. Dom: 
lecki, Brzeski, Kelm i Wietrzykowski 
— po 2, a dla Włókniarza: Klibert 2, 
Filipiak i Łusiak po 1, Widzów 3 tys. 
Był to jeden z najsłabszych meczów 
hokeistów łódzkich w bież, sezonie, 


W drugim meczu warszawskim 
CWKS wygrał z Kolejarzem (Poznań) 
52:49 (22:22), Gra była wyrównana, 
a obie drużyny obejmowały na zmia- 
nę prowadzenie, Dopiero w ostatnich 
minutach CWKS ze strzałów Goli- 
nowskieśo i Niedzieli zapewnił sobie 
przewagę kilku punktów. 


Na półmetku |. 
Spójnia (W-wa) prowadzi 
w koszykówce żeńskiej 


w mistrzostwach Polski 


W Warszawie odbyły się dwa 
dalsze mecze o mistrzostwo Polski 
w koszykówce kąbiet. Zakończyły 
one pierwszą rundę spotkań fina- 
łowych, w wyniku których w tabeli 
prowadzi Spójnia (Warszawa) przed 
Gwardią (Kraków) — po 2 pkt. o- 
raz AZS (Warszawa),  Kolejarzem 
(Warszawa) — po 1 pkt. 

Kolejarz — AZS 54:41 (23:18). Ko- 
lejarz odniósł niespodziewane zwy= 
cięstwo, gdyż akademiczki wy- 
stąpiły w osłabionym składzie bez 
kontuzjowanej Wegrzynowicz i 
Gruszczyńskiej. 

W drugim meczu Spójnia pokona- 
ła krakowską Gwardię 48:22 (29:14), 
Spójnia była zespołem zdecydowa- 
nie lepszym. 


Pracownicy poszukiwani 


Inżyniera - mechanika lub technika z 
praktyką na stanowisko główr:ego me- 
chanika oraz śluśarzy precyzyjnych, za 
trudnią natychmiast Łódzkie zakłady 
Wytwórcze Kopii Filmowych, Łódź, ul. 
Narutowicza 06. Zgłoszenia osobiste 
przyjmuje wydział persoralny. 484-K 
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